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POGODA
Dzisiaj możliwości burz, po po­

łudniu pogodnie, temperatura do 
89 stopni F (31 C), wiatry z kie­
runków zachodnich do 15 mil na 
godz. (24 km. na godz.).

Jutro słonecznie, temperatura 
do 85 stopni F (29 c).

Wschód słońca o godzinie 5:48 
rano, zachód o godz. 8:04 wfecŁ.

KALENDARZYK
Dzisiaj wtorek, 5 sierpnia 

— NMP Śnieżnej.
Jutro środa, 6 sierpnia — 

Sławy.
Pojutrze czwartek, 7 sier­

pnia — Kajetana, Doroty.

BILLY NIE MIAŁ ŻADNEGO WPŁYWU
Szczyt Powodziowy Pod Warszawą

Optymizm Waldheima
Bangkok (UPI) — Sekretarz Gene­

ralny NZ dr Kurt Waldheim, który 
po wizycie w Hanoi przybył do Bang­
koku, z optymizmem ocenia możliwo- 
wości zażegnania kryzysów w Azji 
południowo-wschodniej.

Na tę optymistyczną ocenę wpły­
nął m.in. fakt, że na obiedzie poże­
gnalnym w Hanoi pojawił się nie­
oczekiwanie przywódca wietnamskiej 
partii komunistycznej Le Duan, czego 
do tej pory nie notowały kroniki 
dyplomatyczne.

“Wielkie napięcie istnieje . . . dla­
tego też pragnę przedyskutować wszy­
stkie aspekty obecnej sytuacji z pre­
mierem i ministrem spraw zagranicz­
nych Tajlandii . . . Mam nadzieję, 
że znajdziemy sposoby przełamania 
obecnego kryzysu i przywrócenia po­
koju w tej części świata” — powiedział 
dr Waldheim.

Stwierdził on, że przeprowadzone 
rozmowy w Hanoi były “pomocne i 
użyteczne” i że przebiegały w atmo­
sferze “konstruktywnej”, co w azja­
tyckim języku dyplomatycznym ozna­
cza rozbieżności.

W kołach dyplomatycznych mówi 
się np. że Wietnamczycy nie zgodzili 
się na utworzenie strefy zdemilita- 
ryzowanej w Kambodży, co zapro­
ponował ASEAN, czyli niekomuni­
styczny związek państw Azji połu­
dniowo-wschodniej .

Dan Rather z CBS 
Fałszywie 
Oskarżony

Moskwa. (UPI) — Sowiecka agen­
cja prasowa Tass powtórzyła za af- 
gańskim dziennikiem “Harikate Ini- 
klabe” fałszywe oskarżenie, że tele­
wizyjny dziennikarz Dan Rather z CBS 
był w marcu br. uwikłany w zamor­
dowanie trzech robotników afgań- 
skich, którzy dostali się w ręce po­
wstańców. Rather rzekomo “zachę­
cał” powstańców, aby ujętych nie 
traktowali jako jeńców, ale aby ich 
ukamienowali i ścięli im głowy.

“Gdy robotników, zatrudnionych 
przy kopaniu rowów irygacyjnych, 
doprowadzono na plac targowy w wio­
sce Fatehabad, nagle zjawił się dzien­
nikarz amerykański. Powiedział on 
bandytom, aby ujętych ukamienio- 
wać i ściąć im głowy. Cała ta ma­
sakra została przez Amerykanów sfil­
mowana” — łźe agencja Tass, przy­
taczając rzekome relacje dwóch rze­
komych powstańców, którzy rzekomo 
przeszli na stronę reżymu afgańskie- 
go.

Dan Rather, który w marcu rze­
czywiście przebywał, w obozie po­
wstańców, kategorycznie zaprzeczył 
komunistycznym oskrażeniom”. Są 
one całkowicie fałszywe i pozbawio­
ne podstaw od pierwszej litery do 
ostatniej kropki. Jest to fantazja ni­
czym nie przyprawiona” — powie­
dział dziennikarz.

Rząd Tymczasowy
Londyn (UPI) — Dziennik “The 

Times of London” donosi, że ostatni 
premier irański z okresu panowania 
szacha — Shahpour Bkhtiar zamierza 
utworzyć “rząd tymczasowym”, któ­
ry przybędzie do Iranu i utworzy 
Zgromadzenie Konstytucyjne.

Bakhtiar, który przebywa na wy­
gnaniu w Paryżu, stwierdził, że Iran 
jest obecnie jedynym krajem na świę­
cie, w którym ludobójstwo jest prak­
tykowane codziennie. B. premier przy­
znał, że dwa razy bawił w Iraku dla 
odbycia konferencji z rządem tego 
państwa, i że wygłosił do swoich ro­
daków przemówienie radiowe, wymie­
rzone w Khomeiniego. Stwierdził on, 
że 18 miesięcy temu ayatollaha po­
pierały liczne odłamy społeczeństwa, 
dziś popierają go tylko ignoranci i 
analfabeci, czyli fanatycy.

Wielkie Straty 
w Rejonie 
Lwowa

W 22 Województwach 
Trwa Nadal 
Stan Wyjątkowy

Londyn. (DP) — Pogoda w Pol­
sce poprawia się. Fala powodzi 
na Wiśle pod Warszawą osiągnęła 
punkt kulminacyjny w środę ub. ty­
godnia. Oczekuje się, że woda wkrót­
ce zacznie opadać.

Sowieckie środki masowego prze­
kazu donoszą o wielkich powodziach 
w rejonie Lwowa.

W Warszawie po 4 tygodniach de­
szczów sytuacja stała się tak gro­
źna, że wezwano do pomocy wojsko 
i ochotnicy musieli przeprowadzić 
pospieszne wzmocnienie nadbrzeż­
nych wałów workami z piaskiem. Uło­
żono ich co najmniej 30,000.

Agencja Reutera i radio BBC do­
niosły o zerwaniu tamy na Wiśle 
pod Zewichostem.

W każdym razie poziom Wisły pod 
Warszawą podniósł się w porównaniu 
ze stanem normalnym o tej porze 
roku o przeszło 3 m już w ponie­
działek. Woda zalała nadbrzeżne ka- 

, wiarnie i wtargnęła między budynki 
klubów sportowych, powodując wiel­
kie zamieszanie. Niektóre nadbrzeż­
ne ulice Warszawy musiano zamknąć. 
Stan taki trwał we wtorek. Poziom 
wody ustabilizował się w środę po 
południu.

Na południe od Warszawy wielkie 
połacie pól zmieniły się w jeziora, 
jakich nie widziano w tych stronach 

(Ciąg dalszy na str. 4)

Egipt Może 
Wznowić

Rokowania
Kair (UPI) — Egipski prezydent 

Anwar Sadat, który zarządził bezter­
minowe przerwanie rokowań z Izrae­
lem w sprawie palestyńskiej powie­
dział wczoraj, że gotów jest zgodzić 
się na ich wznowienie, jeżeli strona 
druga wprowadzi do porządku obrad 
sprawę przyszłości Jerozolimy.

Sadat posłał premierowi Manache- 
mowi Beginowi 10-stronnicowy list, w 
którym potępił akcję Izraela odno­
śnie Jerozolimy, która proklamowana 
została “wieczystą” stolicą państwa 
żydowskiego, i decyzję przeniesienia 
instytucji rządowych do wschodniej, 
czyli arabskiej, dzielnicy tego mia­
sta.

List prezydenta wręczył ambasado­
rowi izraelskiemu w Kairze Eliahu 
ben-Elissarowi egipski minister spraw 
zagranicznych Kamal Hassan Ali. Ko­
pię tego listu przekazał ambasadoro­
wi amerykańskiemu Alfredowi Ather- 
tonowi.

Wczoraj premier Begin odczytał list 
Sadata w czasie półtoragodzinnej sesji 
gabinetu i natychmiast powołał pięcio­
osobowy komitet, którego przewodnic­
two sam objął i którego zadaniem jest 
opracowanie odpowiedzi na list Sa­
data.

W odpowiedzi na niedzielne po­
głoski, że rząd Begina może podać 
się do dymisji przed wyznaczonymi 
na 17 listopada 1981 roku wyborami 
powszechnymi, rzecznik rządu oświad­
czył, że ani premier Begin ani mini­
strowie zamiarów takich nie mają.

Pogłoski na temat oparte były na 
oświadczeniu wicepremiera Simhy 
Ehrliha, który powiedział, że w roz­
mowie z nim premier Begin zainte­
resował się koncepcją przyśpieszenia 
przyszłorocznych wyborów na maj 
lub czerwiec. Dla zrealizowania tej 
koncepcji konieczną byłaby dymisja 
gabinetu.

KALISZ. —Ratusz

Zanim Zginął, Zranił 
Rodzinę i Policjantów
Windsor, Conn. (UPI) — 35-letni 

Lawrence Nolan, który wczoraj zos­
tał zabrany na obserwację do szpi­
tala po zranieniu swego brata, po 
powrocie do domu rozpoczął awantu­
rę z pozostałymi członkami rodziny.

Po wezwaniu policji, Nolan strze­
lał do swej matki, jej siostry i przy­
byłych na ratunek policjantów.

Nolan kontynuował strzelaninę mi­
mo wybuchu pożaru w jego domu. 
Wezwana na pomoc straż pożarna 
z trudem gasiła ogień.

Mimo wzmożonej akcji ze strony 
policji, mężczyzna kontynuował strze­
laninę. Jego matka, Elizabeth, prze­
bywa w szpitalu w krytycznym stanie 
zdrowia. Jej siostrę, Mary Jane Tem­
ple oraz dwóch rannych oficerów po­
licji przewieziono do szpitala, gdzie 
pozostają do dzisiaj.

Sąsiedzi i znajomi rodziny utrzymu­
ją, że problemy Nolana rozpoczęły 
się po śmierci jego ojca 2 lata temu.

Poprzednio spokojny i uczynny, od 
tej chwili stal się zaczepny i skłonny 
do bójek.

Ciało Williama Nolana do dzisiaj 
pozostawało w jego spalonym domu. 
Nie wiadomo jeszcze czy przyczyną 
jego śmierci była kula karabinowa 
czy też ogień.

Arcybiskup Oskarża 
Wojska Rządowe 

i Lewicowców
San Salwador, El Salwador (UPI) 

— Tymczasowy administrator kościo­
ła w San Salwadorze, arcybiskup Ar­
turo Rivera Y Damas, który spełnia 
tę funkcję od dnia śmierci Oscara 
Romero, ostro skrytykował wojska 
rządowe za ich represje w stosunku 
do cywilnych obywateli.

Przemawiając na posiedzeniu kon­
gregacji, arcybiskup przytoczył przy­
kłady okrucieństwa wojsk zwalcza­
jących ugrupowania lewicowe, któ­
rym również nie poskąpił krytyk.

Zarzucając im napaści pod pretek­
stem działalności przeciw opresjom 
oraz szereg zabójstw popełnionych na 
prawicowych ekstremistach, arcb. 
Rivera Y Damas powiedział: “Jeśli 
partyzanci rzeczywiście chcą walczyć 
przeciwko niesprawiedliwości powin­
ni zmienić swoje metody.

Nie możemy uwierzyć, że są cokol­
wiek lepsi od wojsk rządowych, po­
nieważ stosują te same metody co 
tamci.”

Arcybiskup wezwał do zaprzestania 
bratobójczych walk i rozpoczęcia 
budowy demokratycznego państwa na 
zasadzie wzajemnego zrozumienia.

“Prawda” 
Zapowiada 

Kiepskie Zbiory
Moskwa (UPI) — Partyjna “Praw­

da” sowiecka zapowiada na rok bie­
żący kiepskie zbiory pasz, wymienia­
jąc okręgi rolne Kalinina, Korowa, 
Tarnopola i Mohylowa.

“Kierownictwo kołchozów nie wy­
ciągnęło koniecznych wniosków z lek­
cji zeszłorocznej . . . Niektórzy kie­
rownicy liczą na zdobycie pasz z in­
nych źródeł, co jest rachubą błędną” 
— pisze “Prawda”, składając odpo­
wiedzialność za istniejący stan rzeczy 
na błędy kierownictwa i unierucho­
mienie taboru maszynowego.

Pismo cytuje region Jarosławia o 
200 mil na północny-wschód od Mosk­
wy, w którym zbiory pasz zakończono 
w lipcu, zbierając tylko 17 procent.

Zdaniem rzeczoznawców zachod­
nich braki w dziedzinie pasz sprawią, 
że już w czasie nadchodzącej zimy 
trzeba będzie wybijać bydło rzeźne, 
co powiększy i tak znaczne braki 
w dziedzinie mięsnej.

Huragan Podąża 
w Kierunku Jamajki 
Castries, St. Lucia. (UPI) — Groź­

ny huragan “Allen” wiejący z. siłą 
170 mil na godzinę, który w niedzie­
lę wieczorem i wczoraj rano dokony­
wał zniszczeń na Barbadosie i St. 
Vincent przeniósł się nad otwarte 
morze i podąża w kierunku Jamaj­
ki.

Huragan pozostawił po sobie poważ­
ne zniszczenia.

Szereg plantacji uległo całkowite­
mu zdewastowaniu, zerwane linie wy­
sokiego napięcia i przewalone drzewa 
zalegają ulice.

Zginęło przynajmniej 8 osób.
Dotychczas nie odnaleziono 10 stat­

ków znajdujących się w chwili ude­
rzenia huraganu w pobliżu Barba­
dosu.

Meteorolodzy przypuszczają, że 
“Allen” tylko nieznacznie zahaczy 
o wyspę Hispaniola, na której znaj­
duje się Republika Dominikany i Hai­
ti.

Ostrzeżenia przeciw huraganowe 
ogłoszono dla południowo-zachodniej 
zatoki Haiti i dla Jamajki.

Około 6 rano, krajowe biuro pogo­
dy wydało biuletyn, z którego wyni­
ka, że “Allen” znajdował się o tej 
porze 190 mil na południe od Santo 
Domingo w Rep. Dominikany i 450 
mil na wschód i południowy wschód 
od Kingston, stolicy Jamajki.

Meteorolodzy uważają, że siła wia­
tru nieco opada.

Światowe 
“Potwory” 

(DP) — Każdego roku Gabinet 
Figur Woskowych Madame Tus­
saud w Londynie wydaje około i 
3,500 kwestionariuszy z zapytaniem ' 
która z pokazanych tam postaci I 
budzi w ankietowanych nienawiść 
i odrazę.

Przez 8 lat zebrano odpowiedzi, 
z których wynika, że pierwszym 
światowym “potworem” jest Adolf 
Hitler, a po nim idą Idi Amin, 
Richard Nixon(?), Mao Tse-tung 
i... Dracula.

Bezczelne 
Żądania 

Irańczyków
Teheran (UPI) — Rewolucjoniści 

irańscy, którzy kpią sobie w żywe 
oczy z wszelkich międzynarodowych 
autorytetów i światowych organizacji, 
domagających się zwolnienia zakład­
ników amerykańskich, wystąpili obec­
nie z bezczelnym żądaniem aby spe­
cjalna komisja NZ stwierdziła, jak 
traktowanych jest 192 irańskich awan­
turników, którzy zostali osadzeni w 
federalnym więzieniu w Nowym 
Yorku za udział w burzliwych de­
monstracjach w dniu 27 lipca.

Przedstawiciel rządu USA wielo­
krotnie zaprzeczał pomawianiom, że 
aresztowani są “traktowani ze szcze­
gólną brutalnością”, natomiast — 
prawdopodobnie ku zaskoczeniu “re­
wolucjonistów” natychmiast wyraził 
zgodę na dopuszczenie komisji Naro­
dów Zjednoczonych.

Ataki irańskie na Stany Zjednoczo­
ne nie ustają. Prym w nich wiedzie 
marszałek Parlamentu ayatollah 
Hashemi Rafsanjani, który powie­
dział, że w odwet za aresztowanie 
awanturników irańskich w USA, Par­
lament zwróci się do Islamskiego 
Sądu Najwyższego o przyśpieszenie 
przygotowań do procesu amerykań­

skich zakładników. Niemniej podbu­
rzające występuje “umiarkowany” 
rzekomo prezydent Bani-Sadr, który 
zaleca aresztowanym awanturnikom, 
żeby “nie poddawali się” władzom 
amerykańskim i aby nawet przy uży­
ciu siły fizycznej przeciwstawiali się 
ewentualnej ich deportacji ze Stanów 
Zjednoczonych.

Szczyt cynizmu zademonstrował 
główny sędzia islamski “v/ieszatiel” 
Sadeq Khalkhali, masown, jednym 
pociągnięciem pióra wysyłający dzie­
siątki ludzi przed lufy plutonów egze­
kucyjnych, który powiedział, że . . . 
jest dobrym kandydatem do Pokojo­
wej Nagrody Nobla i że jego kandy­
daturę zgłosiło kilku wybitnych 
Amerykanów.

Bezczelny oprawca powiedział, że 
jest tak samo dobrym kandydatem 
do tej Nagrody, jak wszyscy szefowie 
policji z całego świata razem wzięci.

Nadzieje 
E. Kennedy’ego

Redford, Mass. (UPI) — Ośmie­
lony wynikami sondaży przeprowa­
dzonych przez kierownictwo jego 
kampanii wyborczej wśród delegatów, 
sen. Edward Kennedy wyraził nadzieje 
na doprowadzenie do “otwartej kon­
wencji”, co zwiększyłoby jego szanse 
na wygranie nominacji Partii Demo­
kratycznej.

“Jestem przekonany, że wraz z 
wprowadzeniem otwartej konwencji, 
wygramy nominację” — powiedział 
Kennedy.

Belgia Modli Się 
o Ustanie Deszczów 
Bruksela (DP) — We wszystkich 

kościołach południowej tj. walońskiej 
części Belgii rozpoczęły się nieustan­
ne modły o ustanie ulew i deszczów, 
które prawie bez przerwy padają w 
Ardenach i w całej Walonii od 30 dni, 
uniemożliwiając sianokosy i zagraża­
jąc zbiorom zbóż. Belgijska meteoro­
logia nie robi żadnych nadziei, za­
powiadając, że deszcze będą padać 
jeszcze co najmniej przez 9 dni.

Na Decyzje 
Rządu US
Powiedział Prez. Carter 

' Na Konferencji Prasowej
Washington (UPI) — Podczas wczo­

rajszej, jednogodzinnej konferencji 
prasowej we wschodnim pokoju Bia­
łego Domu, prezydent Carter wyja­
śnił swoje stanowisko w sprawie swe­
go brata, Billy.

Nieco wcześniej Prezydent przeka­
zał specjalnemu podkomitetowi sena­
ckiemu obszerny raport na temat roz­
mów z Billy’m, wiadomości co do 
jego wyjazdów i powiązań z rządem 
libijskim.

Podkomitet rozpoczął dochodzenia, 
których celem jest stwierdzenie czy 
konekcje Billy Cartera z Libią miały 
jakikolwiek wpływ na rząd USA i czy 
były w jakikolwiek sposób wykorzy­
stywane.

Prezydent, podkreślając, że mimo 
kłopotliwego zachowania swego brata 
żywi do niego nadal braterskie uczu­
cia miłości, zaprzeczył pogłoskom ja­
koby zdawał sobie sprawę z sum 
przyjętych przez Billy’ego od rządu 
libijskiego. Twierdzi on, że dowiedział 
się o tym dopiero z wiadomości pu­
blikowanych w codziennej prasie w 
ub. miesiącu.

Prezydent poinformował również, 
(Dokończenie na str. 41

Wyniki Podróży 
Prezydenta 
Meksyku

Mexico City. (UPI) — Prezydent 
Meksyku, Jose Lopez Portillo zażą­
dał od Stanów Zjednoczonych zakoń­
czenia 16-letniej blokady ekonomicz­
nej przeciwko Kubie i wycofania wojsk 
amerykańskich z bazy w Guantana­
mo.

Pod koniec trzydniowej wizyty na 
Kubie, Portillo podpisał wspólny ko­
munikat z Fidelem Castro, po czym 
odleciał na Kostarykę, gdzie zawarł 
porozumienie z prezydentem Wene­
zueli, Luisem Herrera Campins o 
sprzedaży ropy naftowej dziewięciu 
państwom Ameryki Południowej.

Prez. Portillo i F. Castro zaata­
kowali politykę Stanów Zjednoczo­
nych wobec Salwadoru i wezwali do 
wycofania wojsk izraelskich z okupo­
wanych terytoriów arabskich oraz 
uznania praw Palestyńczyków.

Lopez Portillo podtrzymał swoje 
stanowisko w sprawie bezwarunkowe­
go oddania okupowanych przez US 
terenów bazy w Guantanamo.

Baza ta została przejęta przez Ame­
rykanów jeszcze przed usunięciem 
byłego prezydenta Kuby, Fulgencio 
Batisty w 1959 roku przez F. Castro.

Wspólny komunikat Kuby i Meksy­
ku wzywa również do zaprzestania 
naruszania granic powietrznych Ku­
by przez lotnictwo amerykańskie oraz 
poszanowania praw Salwadorczyków 
do samodzielnego decydowania o lo­
sie swego kraju, bez interwencji z 
zagranicy.

Lopez Portillo i Luis Campins zgo­
dzili się na dostarczanie ropy naf­
towej dziewięciu sąsiedzkim krajom.

Na mocy jednorocznego porozumie­
nia, państwa te będą dostarczały 
cennego surowca Kostaryce, Barba­
dos, Salwadorowi, Gwatemali, Hon­
durasowi, Jamajce, Nikaragui, Pana­
mie i Republice Dominikańskiej.

Meksyk i Wenezuela udzielą im 
pomocy w przypadku, gdyby nie były 
one w stanie pokryć kosztów importo­
wanej ropy.

Ustalono, że kraje te mogą ubie­
gać się o 5-letni kredyt od 30% ca­
łego transportu ropy, spłacony rocz­
nie na 4 procenty.

Gra Giełdowa
Londyn. (UPI) — Przy rekordo­

wym popycie na brytyjskiego funta 
szterlinga, kurs dolara na giełdach 
europejskich obniżył się. W Londy­
nie i w Zurichu cena złota wzro­
sła średnio o $6.00 na uncji.



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), WTOREK. 5 SIERPNIA (AUGUST 5), 1980

Dla panów podobnie jak dla pań modne są obecnie koszule 
z małymi kołnierzykami. Mogą być one lekko zaokrąglone 
lub mieć nieco wydłużone końce, jak na załączonym zdjęciu.

DZIAŁ 
KOBIET

Odmładzający Jadłospis
Od wieków szukamy sposobów za­

chowania jak najdłużej młodości, 
przedłużenia życia w pełni sił, a co 
za tym idzie — ochoty do życia i jego 
radości. <

Medycyna wspólnie z chemią, 
zwłaszcza w ostatnich paru dziesiąt­
kach lat zrobiła w tym względzie duży 
postęp.

Ale co było dawniej za czasów 
naszych prababek, kiedy nie znano 
penicyliny ani streptomycyny, nie 
karmiono starzejących się ludzi znako­
mitymi lekarstwami przywracającymi 
pamięć, wspierającymi osłabione wio­
sną i jesienią organizmy, wstrzymu­
jącymi proces starzenia się. Nie zna­
no też jeszcze witamin zwanych w 
pierwszym okresie “życianami”, nie 
przywiązywano zbyt wielkiej wagi do 
nadciśnienia (nie było tak częste jak 
dziś), nie lękano się zawałów serca 
itp. Życie, może czasem nudnawe, 
było jednak spokojniejsze, powietrze 
mniej zadymione, woda mniej chloro­
wana, przeważnie ze studni ... Pa­
lono też o wiele mniej papierosów, 
które miały długi ustnik a krótkie 
palenie, pito też mniej napojów alko-/ 
holowych. Niemniej ludzie chorowali, 
starzeli się, umierali. Chodziło o to, 
ażeby pomagaę skutecznie w zwalcza­
niu chorób i ich następstw, opóźniać 
proces starzenia się. Nasze babki 
znały się na wielu sprawach, także 
i na tym jak najzdrowiej żywić rodzi­
nę, a więc grupę ludzi różnej płci, 
w różnym wieku, w różnych porach 
roku, uwzględniając też możliwości 
finansowe.

Jest lato. Po wiosennym osłabieniu, 
wynikającym m.in. z paromiesięcz­
nego spożywania zimowych potraw 
z przewagą mięsa i często niedobo­
rem warzyw i surówek — musimy 
nabrać nowych sil. Myślę o czytel­
nikach bez dolegliwości wątroby, ne­
rek, systemu trawiennego itp. Wtedy 
jadłospisy należy bezwzględnie usta­
lać z lekarzem. Podaję rady dla zdro­
wych.

Od rana musimy dbać o odpowied­
nie menu. Mleko, lub zupa mleczna 
(płatki, ryż, kluseczki, kukurydza, 
różne kasze), jajka gotowane, sadzo­
ne, jajecznica, przeciętnie 3—4 jajka 
tygodniowo; młodzi mogą bez szkody 
dla zdrowia jadać w okresie letnim 
codziennie po jednym jajku, dużo bia­
łego sera, rzodkiewkę, szczypiorek' 
ze śmietaną, miód, dżem; chleb ra­
zowy, graham, trochę bulki. . . Parę 
razy w tygodniu jakieś zimno mięso 
lub plasterek wędliny, herbata, kawa 
zbożowa, lekkie kakao z mlekiem. 
Drugie śniadanie nie musi być tak 
obfite jak pierwsze. Kanapka z żół­
tym serem, kawałek ciasta, szklanka 
lekkiej herbaty albo kefir. Talerzyk 
truskawek, czereśni, malin czy parę 
wczesnych jabłek.

Na obiad koniecznie zupa: jarzy­
nowa, szczawiowa lub botwinka z jaj­
kiem ewent. ziemniakami ze słoniną, 
kalafiorowa a głównie zupy owocowe 
ze śmietaną, kluseczkami, ryżem lub 
grzankami.

Na drugie danie jak najczęściej 
bukiety z jarzyn ze szpinakiem, grzyb­
kami duszonymi w maśle, pieczar­
kami; jak najwięcej sałaty (byłe nie 
parzonej z octem), mizerii ze śmie­
taną i koperkiem, pomidorów z ce­
bulą, również bez octu a kto musi je 
dokwaszać — niech używa cytryny. 
Na deser szarlotka z rabarbaru, jab­
łek; placek półkruchy z truskawkami,

wiśniami, malinami, kompoty (dużo 
owoców, mało wody) a najlepiej owo­
ce surowe wypłukane pod bieżącą 
wodą.

Na podwieczorek maślanka albo roz­
trzepaniec z chlebem a najlepiej płyn 
owocowy własnej produkcji z kawał­
kiem ciasta. Na kolację dobrze sma­
kuje kalafior, kalarepka albo mar­
chew z groskiem i młodymi ziemnia­
kami, szparagi, sałatka z rzodkiewki 
ze szczypiorkiem, śmietaną i jajkiem 
na twardo a do tego chleb z masłem, 
biały ser, kubek mleka czy herbaty 
z mlekieip. Możemy także zamiast 
wymienionych specjałów zjeść porcję 
zsiadłego mleka z kaszą i słoniną. 
Nie musimy unikać mięsa, drobiu i 
ryb, niemniej podstawą pożywienia 
w miesiącach, maj — październik 
powinny być takie produkty, które 
w zimie są trudno dostępne. Pod ko­
niec łata trzeba koniecznie pamiętać 
o orzechach włoskich i laskowych, 
pestkach z dyni i słonecznikach; za­
wierają dużo witamin i lekki olej 
regulujący trawienie. Jedzmy wszyst­
ko dopóki zdrowie nam dopisuje! Im 
bardziej urozmaicony i dłuższy będzie 
spis artykułów żywnościowych na na­
szym stole — tym dłuższe nasze życie.

O Żelazie
Żelazo jest potrzebne organizmowi 

ludzkiemu do stałej odbudowy krwinek 
czerwonych. Zapotrzebowanie na że­
lazo zwiększa się w różnych stanach 
chorobowych. Gospodarka tym skład­
nikiem jest bardzo oszczędna. Krwinki 
czerwone żyją w ustroju parę tygodni, 
po czym ulęgają zniszczeniu. Na ich 
miejsce tworzą się w szpiku kostnym 
nowe, ale żelazo pozostałe z tych, 
które się rozpadają zostaje przez 
organizm skrzętnie wyzyskane do bu­
dowy nowej hemoglobiny dla tworzą­
cych się krwinek. Mimo to powstają 
w ustroju pewne straty żelaza, które 
muszą być uzupełniane w codziennym 
posiłku.

Najwięcej żelaza zawierają produk­
ty zwierzęce jak wątroba, nerki, krew. 
W jajkach żelazo znajduje się głównie 
w żółtku. Mleko natomiast jest go nie­
mal zupełnie' pozbawione. Dlatego 
niemowlęta zbyt długo odżywiane 
wyłącznie mlekiem mają anemię nie­
dobarwliwą. Z produktów roślinnych 
źródłem żelaza są przede wszystkim 
jarzyny zielone i żółte jak fasolka 
szparagowa, brukselka, szpinak, 
buraki, marchew. |

Ale nie zawsze żelazo w nich zawar­
te jest przez organizm równie dobrze 
przyswajane. Najlepiej wchłaniane 
jest zawarte w wątrobie i suszonych 
owocach, najgorzej — z krwi. Miejsce 
pośrednie zajmują warzywa, z wyjąt­
kiem szpinaku, z którego — wbrew 
powszechnej opinii — żelazo przyswa­
ja się źle.

Kalarepka Delikatesowa
8 sporych kalarepek, mięso surowe 

z pół kurczaka, 2 łyżki ryżu surowego, 
1 jajko, łyżka usiekanego koperku, 
trochę startej gałki muszkatołowej, 
sól, łyżka mąki, łyżka masła.

Kalarepki umyć, obrać z łupin, wy­
drążyć okrągłą łyżeczką od strony 
korzenia, pozostawiając cieniutkie 
ścianki. Mięso kurczaka drobno usie- 
kać lub przepuścić przez maszynkę, 
dodać całe jajko, ryż, doprawić do 
smaku solą i gałką muszkatołową, 
dobrze wymieszać drewnianą łyżką. 
Nałożyć farsz w kalarepki (jeśli pozos­
tanie uformować kulki w wraz z fasze-

(Ciąg Dalszy)6

Kronika Stanisławowa

urządzały w tym dniu swoich imprez. 
Równocześnie prosimy Organizacje 
Polonijne o poparcie i wzięcie udziału 
w Imprezie 20-lecia Polskiego Komi-

rowanymi kalarepkami ułożyć w płas­
kim rondlu), podlać wodą tyle, by 
sięgała do połowy kalarepek, posolić, 
przykryć i dusić około pół godziny. 
Dodać następnie masło roztarte z 
mąką, jeśli trzeba podlać jeszcze tro­
chę wody, zagotować, lekko potrząsa­
jąc rondlem, by sos równomiernie 
zgęstniał. Do kalarepek podać młode 
ziemniaki polane masłem i posypane 
koprem.

Przez 13 lat, sparaliżowany Queller 
Ratcliff czekał na swą zemstę. W środę 
wieczorem doczekał się jej, zabijając 
rywala.

Ratcliff był od 13 lat sparaliżowany 
na skutek rany postrzałowej zadanej 
mu przez Wesley Johnsona w czasie 
kłótni o kobietę. Obaj mężczyźni mieli 
romans z ta samą kobietą.

Za swój czyn Johnson odsiedział w 
trzy lata w więzieniu.

Ratcliff został aresztowany i wy­
puszczony po opłaceniu kaucji. Roz­
prawa w jego sprawie odbędzie się w 
najbliszą środę.

PROFESOR 
WILCZUR
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Z Karty Żałobnej
Ostatnio przenieśli się do wieczno­

ści i pogrzeby ich odbyły się z kościoła 
parafialnego: śp. Katarzyny Dul, 
śp. Teodora Borski i śp. Rozalii Ku- 
jawkiej. Niech odpoczywają w pokoju 
wiecznym.
Rocznice Ślubne

55-tą rocznicę ślubu obchodzą w tych 
dniach: Charles i Zofia Kozłowscy; 
45-tą rocznicę pożycia małżeńskiego 
obchodzą Józef i Marjanna Jaszczor. 
Serdeczne gratulacje.
Rejestracja Do Szkoły

Rejestracja dzieci szkolnych od 
pierwszej klasy do 8-mej włącznie i do 
przedszkola (Kindergarden) rozpocz- 
nie się od poniedziałku, 11-go sierpnia

i będzie trwała do środy 20-go sier­
pnia od 9-ej rano do 12-ej w południe 
i od 1-ej do 3-ej po południu w bu­
dynku szkolnym. Potrzebna jest me­
tryka chrztu albo urodzenia oraz po­
świadczenie zdrowia i szczepionki 
(Immunization Requirements).
Nowi Parafianie

Kto mieszka w obrębie parafii po­
winien być zapisany jako parafianin, 
abyśmy mieli dokładny spis parafian. 
Kolekta Niedzielna

Podczas wakacji ofiary niedzielne 
w kopertkach należy złożyć lub wysłać 
pocztą do biura parafialnego.
Nowenna Co Wtorek

Co wtorek rano po Mszy św. o 
godz. 7:30 Odprawiana jest Nowenna 
do Matki Boskiej Nieustającej Po­
mocy, po czym słuchana jest spowiedź. 
Niedzielna Msza Św. Po Polsku

W każdą niedzielę o godz. 9:15 rano 
odprawiana jest Msza św. śpiewana 
po polsku z kazaniem w języku pol­
skim.

Ogrodowy Piknik Spójni
Oddział 293 Polsko Narodowej Spój­

ni, urządza wielki Piknik Ogrodowy 
w niedzielę, dnia 10-go sierpnia. Pik­
nik odbędzie się w ogrodzie obok para­
fii św. Jana, Polskiego Narodowego 
Katolickiego Kościołą, przy 4555 S. 
Kedzie Ave.

Najpierw w południe podany zosta­
nie wyśmienity obiad, przygotowany 
przez członkinie Oddziału, w audyto­
rium parafii św. Jana.

Następnie w ogrodzie odbędzie się 
Piknik z różnymi niespodziankami. 
Do tańca przygrywać będzie znana 
orkiestra “Bal-Aires.” Wystąpi ze­
spół taneczny ‘Harnasie” Związku 
Podhalan.

Prezes Oddziału Spójni Jan Kali­
szewski, uprzejmie zaprasza wszyst­
kich do udziału.

Powstanie Nowego Oddziału 
Alumnów Alliance College 

Stowarzyszenie Alumnów Alliance 
College podało do wiadomości o utwo­
rzeniu jeszcze jednego oddziału tej 
organizacji obejmującego południo­
wo-zachodnie stany.

Zadaniem nowopowstałego Od­
działu, podobnie jak całej organizacji, 
jest koordynowanie akcji zmierzają­
cych do popierania Uczelni, jak rów­
nież utrzymywania ściślejszych, oso­
bistych kontaktów z byłymi studen­
tami.

Wśród planów na najbliższą przy­
szłość, nowy Oddział, ma zamiar brać 
udział-w wystawie etnicznej jaka jest 
organizowana rok rocznie na Navy 
Pier, jak również w wielu innych 
akcjach zmierzających do spopulary­
zowania Uczelni.

Osoby zainteresowane Organizacją 
proszone są o kontaktowanie się z 
Ewą Vala, 4143 Elm St., Downers 
Grove, Ill. 60515, tel. 346-7200 (w ciągu 
dnia), 964-8145 wieczorami.

Wyróżnienie Siostry 
Mary Valentine

Siostra Mary Valentine została 
niedawno wyróżniona przez Radę 
Miejską specjalną rezolucją, za swoją 
pracę i zasługi położone na polu krze­
wienia oświaty wśród dzieci i mło­
dzieży.

Siostra Mary Valentine jest dyrek­
torką szkoły parafialnej pod wezwa­
niem Niepokalanego Serca Maryi, 
mieszczącej się przy 3824 N. Spauld­
ing.

Szkąła prowadzona przez siostrę 
Mary Valentine wyróżnia się wśród 
szkół chicagoskich wysokim pozio­
mem nauczania, a co za tym idzie, 
niespotykanie dużym procentem 
uczniów, którzy nie tylko kończą 
szkoły średnie, ale odznaczają się 
też swymi wiadomościami na wyż­
szych uczelniach.

Inicjatorem Rezolucji był aiderman 
35 wardy John C. Marcin.
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to o przyjście z pomocą jedynej Polo­
nijnej Instytucji harytatywno-opie- 
kuńczej, która niesie wszelkiego ro­
dzaju pomoc polskim uchodźcom w 
Stanach Zjednoczonych, w Europie 
Zachodniej i w świecie.

Dalsze szczegóły zostaną podane 
w komunikatach radiowych i w prasie 
po okresie wakacyjnym, w jesieni.

Zarząd
Polskiego Komitetu Imigracyjnego 

w Chicago

Tow. Giewont 
Grupa 2514 ZNP

Tow. Giewont zawiadamia swych 
członków, że w miesiącu sierpniu ze­
branie się nie odbędzie, natomiast 
sekr. finansowa będzie urzędowała 
w normalnym dniu zebrania od godz. 
7 do 8 wiecz. w sali Lusaka Mission, 
6965 W. Belmont Ave. Wszyscy którzy 
pragną uregulować opłaty proszeni są 
o zgłoszenie się w wyż. wym. termi­
nie.

Bonawentura Migała, prez.; Zofia 
Lewandowska, sekr. prot.

Apel Wydziału 
Wisconsin K.P.A.

■‘W związku z Rokiem Katyńskim 
K.P.A. urządza wielką uroczystość, 
by zaznajomić społeczeństwo tutejsze 
z ohydną zbrodnią popełnioną na Na­
rodzie Polskim przez Rosję Sowiecką. 
W dniu 6-go września zostanie odpra­
wiona Msza św., którą będzie cele­
brował Arcybiskup Rembert Weak- 
land.

Wszystkie organizacje polonijne są 
proszone o stawienie się na zbiórkę 
przed Katedrą św. Jana, o godzinie 
4:45 po poł., by wspólnie wejść do 
świątyni. Nabożeństwo rdzpocznie się 
o godz. 5:15 po poł.

Organizacje weterańskie i społecz­
ne są proszone o przybycie ze swymi 
sztandarami. Kluby taneczne i kółka 
młodzieżowe są proszone o przybycie 
w strojach narodowych. Należy rów­
nież zaprosić swoich przyjaciół ame­
rykańskich.

Po nabożeństwie odbędzie się Aka­
demia w Milwaukee War Memorial 
Center. Zaproszenia na Akademię bę­
dą wysłane do przedstawicieli władz 
federalnych, stanowych i miejsco­
wych oraz do wybitnych gości ze 
świata politycznego i społecznego. 
Gdyby ktoś nie otrzymał zaproszenia 
proszony jest skontaktować się z p. 
Angelinę Jagodzińska, tek: 281-2740.

Zemsta
Po 13 Latach

Warszawa się trzęsła. Przed gmachem lecznicy zgromadził się 
kilkutysięczny tłum wielbicieli zmarłego śpiewaka, z gęstwy ludzkiej 
raz po raz padały głośne okrzyki pod adresem profesora Wilczura i 
w ogóle lekarzy. Omal nie poturbowano wychodzącego z lecznicy do­
ktora Zuka, a policja z trudem zdołała tłum rozproszyć, by dać prze­
jazd karetce pogotowia, która właśnie przywiozła jakiegoś pacjenta.

W samej lecznicy panował nastrój pogrzebowy. Jeden tylko bo­
daj profesor Wilczur nie przerwał swoich codziennych zajęć. Zdawał 
się nie dostrzegać wyrazu twarzy podwładnych, ani ich zdenerwowa­
nia, zdawał się nie wiedzieć o wzburzeniu na mieście, zdawał się nie 
słyszeć hałasującego pod oknami tłumu.

Kończył właśnie wieczorną wizytę pacjentów i schodził na dół 
w chwili gdy przywieziono nowego. Asystujący profesorowi doktor Kol­
ski chciał zająć się jego przyjęciem, lecz Wilczur sam zbliżył się do 
lekarza Pogotowia, by pacjenta odebrać. Z noszy, z którymi dwa sani­
tariusze skierowali się do sali przyjęć, rozległy się ciche pojękiwania, 
drogę znaczyły gęste krople czarnej krwi.

— Co to jest? — zapytał profesor Wilczur.
Lekarz Pogotowia wyjaśnił: rozprawa nożowa, stan beznadziejny, 

kilka głębokich ran klatki piersiowej i brzucha. Tylko natychmiastowa 
operacja może coś pomóc. Dlatego właśnie przywiózł go tu, bo było 
najbliżej,

— Proszę go od razu na stół — zwrócił się Wilczur do Kolskiego.
Kolski zatrzymał się przez sekundę:
— Czy ma go operować doktor Rancewicz?
— Nie, ja sam się tym zajmę — odpowiedział Wilczur.
Kolski pobiegł wydać dyspozycję, po czym dopilnował rozebrania 

rannego z jego łachmanów. Był to jakiś włóczęga, o dawno niegolonej 
twarzy, przeciętej zresztą teraz kilkoma nie głębokimi, lecz krwawy­
mi ranami. Dogorywał. Nierówny oddech, przesiąknięty odorem alko­
holu ustał prawie zupełnie.

Sala operacyjna była gotowa. Przyszła doktor Łucja, blada jak 
papier, o oczach zaczerwienionych od długiego płaczu.

— Niechże pani idzie do domu — prosząco odezwał się Kolski. 
— Już ja wszystkiego dopilnuję. A tutaj nie ma nawet po co badać. 
Nie wiem, czy go doniosą do sali operacyjnej.

Zjawił się profesor Wilczur. Pochylił się nad pacjentem i wypros­
tował się, przecierając ręką oczy.

— Kto to jest? Ja znam tego człowieka. Ja go na pewno kiedyś 
widziałem.

— Pogotowie podało tylko imię i nazwisko — wyjaśnił Kolski. -— 
Nazywa się Cyprian Jemioł.

— Jemioł? — powtórzył profesor. — Skąd ja go znam?
Na progu zjawił się sanitariusz i oznajmił, że wszystko gotowe. 

Po zdjęciu prowizorycznych opatrunków okazało się, że rany nie są 
ani tak głębokie, ani tak groźne, jak to określił lekarz Pogotowia. 
Jedna tylko była wysoce niebezpieczna. Ostrze noża rozpłatało mięsień 
brzuchowy i dość szeroko żołądek. Płuca były nienaruszone, natomiast 
upływ krwi, znaczny i długotrwały, był najistotniejszym niebezpieczeń­
stwem.

Drugi trup w ciągu jednego dnia w tej sali — powiedziała jedna 
<z pielęgniarek do doktora Kolskiego. — Dlaczego profesor sam robi 
tę operację?

Kolski nic nie odpowiedział. Tymczasem profesor Wilczur swymi 
wielkimi, niezgrabnymi rękami ze zdumiewającą wprawą zaszywał 
je‘dną ranę po drugiej. Myśl jego jednak wciąż pracowała, jakby szu­
kając w pamięci podobizny tego człowieka.

— Jemioł — powtarzał w myśli. — Cyprian Jemioł... Znam go 
z całą pewnością.

Operacja była skończona. Pacjenta zabrano żywego ze stołu. Iskier­
ka życia, która się w nim tliła, równie łatwo mogła zgasnąć, jak i po­
nownie się rozżarzyć. Umieszczono go na czwartym piętrze w oddziale 
niepłacących pacjentów, zaś profesor Wilczur musiał wprost z sali 
operacyjnej udać się do kancelarii, gdzie oczekiwał już go komisarz 
policji i sędzia śledczy.

Władze pod naciskiem opinii publicznej musiały gruntownie zba­
dać sprawę śmierci Donata. Profesor Wilczur został poinformowany, 
że w aktach znajdują się już zeznania wszystkich ważniejszych, w grę 
wchodzących osób, a sędzia śledczy dał mu do zrozumienia, że ciężar 
oskarżenia kieruje się ku doktorce Łucji Kańskiej, która podczas ba­
dania nie zaprzeczyła zresztą swojej winie. Potwierdzają to również 
zeznania profesora Dobranieckiego, ten jednak winę przepisuje w ogóle 
nieporządkom organizacyjnym, panującym w lecznicy.

Wiele trudu i argumentów zużyć musiał profesor Wilczur po to, 
by przekonać ich, że doktor Kańska nie ponosi tu żadnej odpowie­
dzialności, że profesor Dobraniecki również nie może być postawiony 
pod jakimkolwiek zarzutem. Wszystkiemu winno jest nieporozumie­
nie, i tylko nieporozumienie. O czyjejkolwiek złej woli nie może tu być 
mowy, ale nieporozumienia podobnego typu istotnie nie mogą się 
zdarzać w lecznicy i Dobraniecki ma rację, przypisując winę śmierci 
Donata złej organizacji.

— Za organizację zaś ja tu jestem odpowiedzialny — zakończył 
profesor Wilczur — i ja jeden jestem winowajcą.

— Oczywiście', panie profesorze — powiedział sędzia śledczy, 
składając papiery do teczki — nie może być tu mowy o jakimś proce­
sie karnym. Musi pan być jednak przygotowany na ewentualność, że 
rodzina śp. Leona Donata, lub też towarzystwa asekuracyjne, w któ­
rych nieboszczyk był ubezpieczony, mogą rościć poważne pretensje fi­
nansowe. Radziłbym też panu profesorowi zawczasu porozumieć się 
ęo do tych spraw ze swoim adwokatem.

— Dziękuję panu sędziemu — powiedział Wilczur.
Była już godżina dziesiąta, gdy Wilczur wyszedł z lecznicy. Na 

dole zobaczył oczekującą nań Łucję. Wzruszył go jej wygląd. Przez 
myśl mu przyszło, że ta biedna dziewczyna, zrozpaczona i przybita 
zdarzeniami, w których kręgu mimo woli się znalazła, może popełnić 
jakieś szaleństwo.

Uśmiechnął Się i wziął ją pod rękę:
— No, droga pani, więcej hartu, więcej hartu. Nie można tak 

się przejmować. Żaden człowiek nie może być absolutnie pewien nieo­
mylności wszystkich swoich działań. I żaden lekarz. Stało się, trzeba 
nad tym ubolewać, trzeba odtąd zdwoić uwagę, ale nie można popadać 
w depresję.

Łucja potrząsnęła głową:
— Nie, panie profesorze. To nie jest depresja. To jest rozpacz na 

myśl o tym, że pan profesor może być istotnie przekonany o moim 
niedbalstwie. Wszystkie okoliczności składają się przeciwko mnie... 
Tak chciałabym, by pan pozwolił' mi wytłumaczyć się...

Wilczur mocniej przycisnął jej rękę:
— Ależ, droga panno Łucjo...
— Nie, nie partie profesorze — przerwała mu. — Obiektywnie 

rzecz biorąc, zasługuję na potępienie i wiem, że nie może pan nadal 
korzystać z mojej współpracy. Narażać się na współpracę ze mną. 
Jestem na wszystko przygotowana. Chodzi mi tylko o to, by pan uwie­
rzył mi, by pan nie wątpił... Moją winą nie jest ani niedbalstwo, ani 
nawet lekkomyślność... Może tylko nadmiar zaufania do dobrej woli 
i lojalności... profesora Dobranieckiego... Poniosę wszystkie konsek­
wencje... Jeżeli mi nawet prawo praktyki odbiorą, niech będzie!... Ale 
niech mi pan uwierzy...

(Ciąg Dalszy Nastąpi)

Bankiet 20-lecia i Inauguracja
Komitetu Imigracyjnego

Uprzejmie zawiadamiamy, że w 
roku bieżącym przypada rocznica 
20-lecia działalności Polskiego Komi­
tetu Imigracyjnego w Chicago. W 
związku z tym odbędzie się w sobotę, \ tetu Imigracyjnego w Chicago i przez 
22 listopada b.r., o godz. 5 po poł. w 
lokalu Golden Swan przy 5142 W. 
Belmont Ave., Bankiet 20-lecia, połą­
czony z Inauguracją Apelu Gwiazd­
kowego Polskiego Komitetu Imigra­
cyjnego w Chicago. Na obie te impre­
zy specjalnie uroczyście urządzone 
wraz z kolacją i programem arty­
stycznym już dzisiaj jak najserdecz­
niej zapraszamy.

Podajemy wcześniej tę wiadomość 
i zwracamy się z prośbą do innych 
organizacji, aby o ile możności nie
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Codzienne Tylko
i Weekendowe" Weekendowe Wydanie

Rocznie (1 yr.) $31.50 Rocznie (1 yr.) $10.25
Pólrocz. (6mos.) 18.00 Półrocz. (6mos.) 6.75 
Kwartał. (3 mos.) 10.50 Kwartał. (3mos.) 4.00 
Miesięcz. (1 mo.) 5.00

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy).............. 30ę

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne Tylko

i Weekendowe Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $41.00 Rocznie (lyr.) $13.00
Półrocz. (6mos.) 25.00 Pólrocz. (6mos.) 9.50
Kwartał (3mos.) 15.00 Kwartał. (3mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy 
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Sytuacja w Gwatemali

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

WNl

Lublin
Bez Propagandowej 

Otoczki
NOWY DZIENNIK. — Historia lubi 

się mścić, tym razem doznał tego 
komunistyczny system w Polsce. Dnia 
22 lipca 1944, po wkroczeniu Armii 
Czerwonej do Lubelszczyzny, w Lubli­
nie marionetkowy Polski Komitet Wy­
zwolenia Narodowego ogłosił “Mani­
fest Lubelski”. Była to zapowiedź

Sytuacja w Gwatemali, naludniejszym pań­
stwie na przesmyku między Meksykiem a 
Kolumbią, rozwija się według scenariusza zna­
nego z innych krajów, które zostały “uszczę­
śliwione” socjalizmem. Od 1954 r., gdy płk. 
Carlos Castillo Armas z pomocą CIA usunął 
prosowiecki rząd prezydenta Jacobo Arbenz 
Guzman’a, czynnikiem decydującym w Gwa­
temali jest wojsko. Wbrew liberałom, którzy 
zaliczają Gwatemalę do “gorszych” dyktatur 
(“lepszymi” są dyktatury “socjalistyczne”) lud­
ność kraju wybiera prezydenta i wiceprezy­
denta, oraz jednoizbowy Kongres (na 4 lata). 
Rządzi koalicja centrowo-prawicowych. Prasa 
posiada względną wolność. Od wzorowej de­
mokracji dzieli Gwatemalę prawodawstwo wy­
borcze, które ściśle określa warunki uznania 
partii i dopuszczenia jej do udziału w wybo­
rach. Partia Komunistyczna działa nielegalnie. 
Gwatemala nie jest w pełni państwem demo­
kratycznym, ale nie jest także tępą dyktaturą, 
za jaką uważają ją lewicowcy i liberałowie 
na Zachodzie.

Po wysunięciu przez prezydenta Cartera praw 
ludzkich jako jednego z celów polityki za­
granicznej Stanów Zjednoczonych, oficjalny 
Washington zaczął naciskać na rząd Gwate­
mali, by wrócił w pełni do demokracji. Po­
nieważ prez. Lucas Garcia nie zastosował się 
do życzeń Washingtonu, środowiska liberalne 
w Departamencie Stanu zaczęły intrygi w Gwa­
temala City, stawiając na wiceprezydenta 
Francisco V. Kramer’a, jedynego cywila w 
rządzie, w dodatku liberała. Niełaska Wash­
ingtonu wobec konserwatywnego rządu gdzie­
kolwiek w Ameryce Łacińskiej wytwarza atmo­
sferę niepewności i zachęca terrorystów do 
działania.

Przez ćwierć wieku w Gwatemali panował 
spokój.,,Rząd zmienią! się co cztery lata, ale 
było to jedno z najbardziej ustabilizowanych 
państw na południe od Rio Grande. Ostatnio 
sytuacja zmieniła się radykalnie. Przez sąsiedni 
Honduras o słabym rządzie i wstrząsany wal­
kami Salwador, przenikają do Gwatemali ter­
roryści zaopatrywani przez Kubę w broń. W 
tym roku ofiarą terroru marksistów i kontr- 
terroru elementów skrajnie prawicowych pa- 
dło około 2 tysiące ludzi. Pogarszająca się 
sytuacja wewnętrzna spowodowała ucieczkę 
kapitałów, około $1 bilion w ciągu kilku mie­
sięcy, co dla małego kraju jakim jest Gwa­
temala (108,889 km kw. 6 milionów ludzi) 
jest sumą ogromną. Pogorszyła się sytuacja 
ekonomiczna, wzrasta niepewność. Wprowa­
dzenie przez rząd kontroli obrotów finanso­
wych z zagranicą utrudniło ucieczkę kapitałów, 
ale jej nie wstrzymało.

W Washingtonie ścierają się dwa poglądy. 
Zespół prezydenta Cartera w Departamencie 
Stanu z asystentem sekr. stanu do spraw Ame­
ryki Łacińskiej, Williamem Bowdler na czele, 
prowadzi krucjatę przeciw reżimom wojsko­
wym w Ameryce Łacińskiej, nawet tym z 
wyboru, które nie stosują się do wszystkich 
zasad demokratycznych i praw ludzkich, jak 
my je rozumiemy. Jeżeli konserwatywne re­
żymy od Meksyku do Argentyny nie wrócą 
w pełni do zasad demokratycznych zostaną 
zmiecione przez ruchy rewolucyjne wspierane 
przez Moskwę i Hawanę, twierdzi Bowdler.

Z tym doktrynerskim stanowiskiem nie go­
dzi się weteran dyplomatyczny amb. Frank 
Ortiz, którego prezydent Carter zamierza za­
stąpić ambasadorem w Chile G. Landau, jak 
Bowdler liberalnym doktrynerem. Ortiz otwar­
cie krytykuje politykę prezydenta Cartera wo­
bec Gwatemali, twierdząc, że naciski Washing­
tonu oraz okazywanie niezadowolenie z rządu 
prez. Lucas Garcia, wywołuje skutki odwrotne 
od zamierzonych. Może też skłonić pręż. Lu­
cas Garcia do sojuszu ze skrajną prawicą i 
zerwania z Washingtonem. Konserwatyści a 
także umiarkowani w Gwatemali i innych kra­
jach Ameryki Łacińskiej uważają, że Stany 
Zjednoczone zdradzają ich, sprzyjając więcej 
ruchom rewolucyjnym niż rządom umiarko­
wanym.

Do niedawna Gwatemala, podobnie jak wiele 
innych republik Ameryki Łacińskiej, była za­
leżna od pomocy Stanów Zjednoczonych. Od­
krycie ropy naftowej zmieniło sytuację. W tym 
roku ropa naftowa ma przynieść rządowi Gwa­
temali $50 milionów, w przyszłym roku $100 
milionów, a jeżeli spełnią się przewidywania 
geologów, w latach następnych dochody mogą 
wzróść do setek milionów dolarów rocznie. 
Gwatemala nie potrzebowała by pomocy Sta­
nów Zjednoczonych. Miała by czym płacić za 
broń i amunicję, gdzie indziej, jeżeli Stany 
Zjednoczone wstrzymały by dostawy.

Nie wiadomo jeszcze, czy nadzieja na naf­
towe Eldorado spełni się, ale prez. Lucas 
Garcia, mimo zależności od Stanów Zjedno­
czonych, nie ukrywa swego stosunku do dok- 
trynerów w Departamencie Stanu. W ciągu 
ostatnich kilku tygodni dwukrotnie odmówił 
spotkania z asystentem sekr. stanu Bowdle- 
rem i kanałami dyplomatycznymi przekazał 
do Białego Domu wiadomość, że nie zgodzi 
się, by amb. Ortiz’a zastąpił amb. Landau.

Tygodnik “Business Week” analizę sytuacji 
w Gwatemali opatrzył uwagą, że polityka pre­
zydenta Cartera doprowadzi do jeszcze jednego 
fiaska w Ameryce Łacińskiej. Po Nikaragui — 
Gwatemala może wejść na drogę do “socja­
lizmu” w stylu sowieckim.

Kłopoty Linii Lotniczych

ustanowienia w Polsce rządów komu­
nistycznych, nie przez decyzję narodu 
polskiego, któremu po czterech latach 
hitlerowskiej okupacji światła nadzie­
ja wyzwolenia, ale siłą sowieckich 
bagnetów. Wschodnia Polska była już 
wtedy zajęta przez wojska sowieckie, 
które dochodziły do linii Wisły. Nie­
bawem miało w -Warszawie wybuch­
nąć powstanie.

“Manifest Lubelski” z punktu wi­
dzenia interesów narodu polskiego 
był aktem zdrady. Rząd polski nadal 
istniał na Zachodzie, mając, co prawda 
słabnącą, nadzieję, że uda się Polsce 
zapewnić pełną niepodległość i demo­
krację. “Manifest” ten zarazem zapo­
wiadał zmiany społeczno-polityczne, 
które miały zapewnić Polakom wol­
ność, dobrobyt i pokój. Od daty ogło­
szenia “Manifestu Lubelskiego” upły­
nęło 36 lat. Co roku na Lubelszczy- 
źnie odbywają się okolicznościowe 
różne uroczystości partyjno-państwo- 
we.

W tę właśnie rocznicę w Lublinie i 
w innych miastach Polski robotnicy 
polscy, których interesy rzekomo 
PKWN miał reprezentować, poszli na 
strajk. Przyczyny strajku są podobne 
do tych, które spowodowały krwawe 
rozruchy w Poznaniu w 1956, na 
Wybrzeżu w 1970 i Radomiu. Ursusie 
i Płocku w 1976. System komunistycz­
ny, zapoczątkowany w Polsce “Mani­
festem Lubelskim”" nie jest w stanie 
zapewnić Polakom godziwego poziomu 
życia. Doprowadził Polskę do granic 
bankructwa ekonomicznego. Nigdy 
jeszcze w historii PRL strajkiem nie 
zostało sparaliżowane całe miasto, co 
stało się teraz w Lublinie. Nigdy cale 
miasto nie stanęło wobec widma głodu 
na skutek brali dostaw żywności i 
usług. Na dodatek robotnicy kolejowi 
zablokowali linię wiodącą na tery­
torium ZSRR. Fakt ten nabiera teraz 
szczególnej wymowy.

“Manifest Lubelski” w świetle hi­
storii i rzeczywistości był aktem pod­
dania się pod sowiecką dominację; 
stanowił zapowiedź wprowadzenia 
systemu, który nie zdał egzaminu, nie 
dając wolności, praw człowieka i od­
powiednich warunków bytu.

36 lat to długi okres czasu, prawie 
dwa pokolenia. Czas, by z powszechnej 
katastrofy wyciągnąć wnioski.

Francusko-Niemiecka 
Wizja Europy

ZWIĄZKOWIEC (Kanada) - Fran-
Słyszymy często o ciężkiej sytuacji prze­

mysłu samochodowego oraz związanych z nim 
przemysłów: stalowego i gumowego. Obecna 
recesja nie ogranicza się tylko do kilku ga­
łęzi przemysłu lecz obejmuje prawie całe życie 
gospodarcze. Wymownym tego dowodem jest 
ciężka sytuacja linii lotniczych, które w naj­
ruchliwszym dla nich sezonie, zwalniają pra­
cowników.

Liczba podróżujących zmniejsza się stale. 
Eksperci obliczają, że w tym roku amery­
kańskie linie lotnicze przewiozą około 300 
milionów pasażerów, o 17 milionów mniej 
niż w roku ubiegłym. Władze federalne po­
dają, że w pierwszym półroczu tego roku 
wydano od 10 do 12 procent mniej paszpor­
tów niż w tym samym okresie 1979 r. Jest 
to wyraźny znak, że mniej Amerykanów wy- 
bierze się w tym roku za granicę.

Spadła znacznie liczba podróżujących “bus­
inessmanów”, którzy na niektórych trasach 
stanowili 50 procent pasażerów. Eksperci 
ostrzegają, że kłopoty linii lotniczych nie szyb­
ko się skończą, ponieważ do największego 
spadku liczby podróżujących “businessmanów” 
dochodzi zwykle pod koniec recesji.

Linie lotnicze nie poddają się biernie re­
cesji lecz w różny sposób zachęcają do po­
dróżowania; oferują w niektórych dniach zniż­
kowe przeloty oraz inne korzyści. Mimo to 
większość samolotów odlatuje z lotnisk z rzę­
dami pustych miejsc.

Większość linii lotniczych ponosi duże stra­
ty. Eksperci twierdzą, że po zakończeniu re­
cesji upłynie 3 do 6 miesięcy zanim towa­
rzystwa lotnicze zaczną przynosić dochód.

Jeżeli linie lotnicze w “najgorętszym” dla 
nich sezonie mają deficyt, nie mogą prospero­
wać hotele i restauracje, szczególnie w miej­
scowościach żyjących z turystów. Recesja od­
bija się silnie na turystyce. Bezrobotni lub 
pracujący 3-4 dni w tygodniu, niepewni czy

za tydzień będą pracowali, ograniczają pod­
róże do minimum. Sytuacja miejscowości i 
rejonów kraju żyjących z turystyki byłaby 
znacznie gorsza, gdyby nie coraz większy na­
pływ turystów z zagranicy.

Gospodarka kraju jest jednym organizmem. 
Choroba jednej części powoduje niedomaga­
nia innych części. Turystyka jest bardzo wraż­
liwym barometrem gospodarki kraju. Osiąga 
szczyt w czasach rozkwitu ekonomicznego, 
kurczy się w okresie recesji, a los linii lot­
niczych wiąże się ściśle z turystyką i podró­
żami “businessmanów”.

To i Owo
Niedawno ukazała się praca doktora J. 

Davisa o rekinach — wyszła po śmierci autora, 
naukowca z Instytutu Oceanografii w Durbanie 
(Republiku Południowej Afryki), który zginął w 
katastrofie samochodowej. Dr Davis rozwiewa 
wiele mitów na temat rekinów i ich napaści na 
człowieka. Tak na przykład istniał utarty pogląd, 
że rekin najczęściej napada na osoby w czerwo­
nym kostiumie kąpielowym, tymczasem oko 
rekina w ogóle nie rozróżnia barw.

Twierdzi się, że rekin chętniej napada na 
mężczyzn niż na kobiety — pogłąd ten wziął się 
stąd, że mężczyźni po prostu częściej odpływają 
daleko od brzegu. Opinia, że rekiny nie wpły­
wają do rzek, również okazała się błędna: dok­
tor Davis opisał gatunek, który nazwał rekinem 
Zambezi — egzemplarze tego gatunku wpływają 
w dolny bieg rzek, by pozbyć się pasożytów, 
które giną w wodzie słodkiej. W rzece Limpopo 
zaobserwowano rekina aż 240 km od jej ujścia.

Nowe powiedzonko oznaczające że ktoś ma 
w głowie nie wszystkie klepki w porządku 
brzmi: “Obawiam się że biedak nie zebrał 
wszystkich rzodkiewek ze swej grządki”. 
(Amerykańskie.)

cja i Niemcy Zachodnie zgodne są 
w opinii, że rola Europy w polityce 
światowej powinna ulec wzmocnieniu. 
Takie też było motto wspólnej kon­
ferencji prasowej przywódców obu 
państw, jaka odbyła się w ub. tygo­
dniu w Bonn na zakończenie 5-dniowej 
wizyty prezydenta Giscard d’Estaing 
w Republice Federalnej Niemiec.

Kanclerz Helmut Schmidt oświad­
czył na tej konferencji, że rządy 
Francji i Niemiec Zachodnich świa­
dome są kluczowej roli jaką odgry­
wają w zachodnim systemie obron­
nym. Zaznaczył jednak, że oba kraje 
pełnią odmienne funkcje w tym sy­
stemie. Helmut Schmidt powiedział, 
że Europa musi posiadać — jak to 
nazwał — przeciwwagę dla sowiec­
kiego potencjału militarnego. Stwier­
dził przy tym, iż Francja i Niemcy 
Zachodnie zajmują całkowicie zgodne 
stanowisko we wszystkich kwestiach 
dotyczących obronności i ze szczegól­
nym zadowoleniem powitał decyzję 
Francji o unowocześnieniu jej broni 
nuklearnych.

Jednym z kluczowych punktów po­
rządku obrad francusko-niemieckiej 
konferencji szczytowej były niedawne 
spotkania obu przywódców z Leoni­
dem Breżniewem. Prezydent Francji 
określił te spotkania jako “niezbędne 
i pożyteczne”. Kanclerz Niemiec Za­
chodnich potwierdził iż rządy w Pa­
ryżu i w Bonn nie zmieniły swych 
stanowisk w sprawie Afganistanu i 
w dalszym ciągu uważają sowiecką 
inwazję na Afganistan za całkowicie 
nie do przyjęcia.

Wizyta prezydenta Francji znalazła 
mocny i na ogól pozytywny oddźwięk 
w Niemczech Zachodnich. Była też

Wojciech Wasiutyński

Stagflacja w Polsce
Od każdego przyjezdnego, z każdego 

listu, wiemy, że w Polsce w ostatnich 
dwóch latach nastąpiło dalsze, i to 
bardzo dotkliwe, pogorszenie położenia 
gospodarczego; to, co przed dwoma 
laty było w “zwyczajnych sklepach”, 
teraz jest już tylko w “komercjalnych” 
za podwójna cenę, a to, co było tylko w 
komercjalnych przed dwoma laty, tego' 
w ogóle nie ma na rynku, przynaj­
mniej na “białym” (czy może należy 
powiedzieć “czerwonym”) rynku. 
Próżno jednak szukać prawdziwego 
wyjaśnienia tego stanu rzeczy. W go­
spodarce socjalistycznej nie ma bezro­
bocia, wszyscy mają pracę. W gospo­
darce socjalistycznej nie ma i nie 
może być inflacji, bo ceny są stałe. 
W gospodarce socjalistycznej nie ma 
recesji, bo produkcja jest planowana 
wedle potrzeb ludności. Prawda?

Więc co się dzieje? W dawniejszych 
czasach wyjaśnienie było proste: sa­
botaż kontrrewolucyjny. Teraz tego 
już nikt nie kupi.

Przecież czegoś można się czasem 
dowiedzieć nawet ze źródeł urzędo­
wych, np. z diariusza sejmowego. Czy 

w Polsce jest recesja połączona z in­
flacją, a zwana na Zachodzie stag- 
flacją (stagnacja plus inflacja)?

Recesja
Poseł Zenon Komender, z klubu Pax, 

powiada w debacie generalnej, że 
“dochód narodowy wytworzony nie 
osiągnął planowanego poziomu i był 
■niższy w 1978 r. o 2.3% ” a zaraz w na­
stępnym zdaniu podaje, że “wielkość 
dochodu narodowego do podziału była 
o 3.3% niższa niż w r. 1978”. Mamy 
więc trwającą już przynajmniej od 
półtora roku recesję, trwały spadek 
produkcji o kilka procent. Gorzej niż 
na Zachodzie.

Na Zachodzie nieuniknionym skut­
kiem recesji jest bezrobocie. Obejmu­
je ono kilka procent siły roboczej, 
zależnie od kraju i roku. W “socjaliz­
mie”, jak wspomniałem, nie ma bezro­
bocia “jak sama nazwa wskazuje”. 
Ale oto w tej samej debacie sejmowej 
poseł z klubu Znak, Jerzy Ozdowski, 
powiedział: “Przed kilku dniami dy­
rektor Departamentu Ekonomicznego 
w ministerstwie Pracy, Płac i Spraw 
Socjalnych przyznał oficjalnie, że w 
naszej gospodarce 20 do 30% zatrudnio­
nych udaje że pracuje”.

Przed drugą wojną światową pisało 
się w Polsce o “ludziach niepotrzeb­
nych” i o “ukrytym bezrobociu” na 
wsi. Prof. J. Poniatowski naliczył ich 
8-10 min. Jeżeli wziąć ogólne zatrudnie­
nie w dzisiejszej Polsce, policzyć od 
niego 20%, to wyjdzie dobre kilka mi­
lionów. Tylko nie siedzą one na małych 
gospodarstwach tylko po fabrykach, 
biurach i sklepach. Najwięcej po fa­
brykach.

Bezrobocie “w kapitalizmie” jest 
nieszczęściem osobistym, bezrobotny 
obciąża finanse publiczne, ale nie jest 
zawadą. W “socjalizmie” pęta się po 
zakładzie pracy i jest mimowolnym 
sabotażystą. Obniża poziom produkcji 
i wydajność pracy, dezorganizuje go­
spodarkę. Oczywiście nikt nie nazwie 
go bezrobotnym. Zgodnie z Orwellow­
ską wizją socrealizmu nazywa się to

Z Teki Wydawniczej

zjawisko w debacie (pos. Komender) 
“nadmiernym zatrudnieniem”. 20% 
“nadmiernego zatrudnienia” to jest 
ogromna, raczej azjatycka niż euro­
pejska proporcja bezrobocia.
Inflacja

Tyle o bezrobociu. A teraz inflacja. 
Dowiadujemy się od pos. Komendera, 
że “w roku 1979 koszty utrzymania 
przeciętnej rodziny pracowniczej, wed­
ług danych GUS, wzrosły o 6.7% w 
porównaniu z 1978 r.” ale “rodzi się 
wiele wątpliwości w stosunku do pre­
zentowanej statystyki w tym zakre­
sie”, a to z powodu ukrytych podwy­
żek cen i usług. M. in. chodzi o wspom­
niane manipulacje dwoma rodzajami 
sklepów: “społecznych” i “handlo­
wych”. Inne światło na tę sprawę rzu­
ca następujące zestawienie (cytuję to 
samo źródło): “W latach 1975-1978 
dochody pieniężne ludności wzrosły o 
37% a sprzedaż w uspołecznionym 
handlu detalicznym o 14.7%, licząc w 
cenach stałych. Równocześnie w la­
tach 1977-1978 tempo wzrostu płac 
nominalnych w gospodarce uspołecz­
nionej dwukrotnie przekracza dyna­
mikę wydajności pracy”. Wygląda to 
razem na solidną, dwucyfrową, infla­
cję. tylko tak tego nazwać nie wolno, 
ani nawet nie można obliczyć ściśle, 
bo pieniądz jest “planowany” i niewy­
mienialny. Trzeba by to obliczyć w 
drugiej walucie polskiej, tj. w dola­
rach, aby dojść do wiarygodnych liczb.
Planowanie

Źródła urzędowe sugerują, że głów­
nym źródłem drożyzny jest inflacja 
zachodnia i podwyżka cen wszystkich 
importów. Zadłużenie Polski jest 
ogromne i coraz większa część ekspor­
tu idzie na spłatę nie kredytów ale 
procentów od kredytów (jak w przed­
wojennej gospodarce ziemiańskiej). 
Ale to nie jest jedyne, a może nawet 
nie główne źródło. Drugim jest 
wspomniany spadek wydajności pra­
cy. Ale trzecim jest samo planowanie. 
Z debaty sejmowej dowiadujemy się, 
że “inwestycje, jak podano w spra­
wozdaniu rządowym, osiągnęły na 
koniec 1979 r. stan 1187 mid zł tzn. 
59.5% dochodu narodowego”. W nor­
malnej gospodarce inwestycje 20-pro- 
centowe uchodzą za wysokie, a tu 60% 
całego dochodu narodowego wpako­
wano w inwestycje. I to bynajmniej 
nie w rolnictwo i produkcję dóbr kon­
sumpcyjnych.

W porównaniu z tym planowanie 
Chryslera i innych wielkich firm sa­
mochodowych amerykańskich, które 
przez lata pakowały środki w produk­
cję nieekonomicznych wozów, na za­
sadzie Freuda (nie Marxa), wydaje się 
znakomite. Dziennik Polski (Londyn)

Po Wyborach
Nie będzie zaskoczeniem, jeżeli 

przywódcy demokratów odłożą osta­
teczne głosowanie nad budżetem na 
rok 1981 do sesji po wyborach. Bez 
względu na to jak kongresmani będą 
głosowali — wywołają niezadowolenie 
jakiejś grupy wyborców. Ażeby tego 
uniknąć przed wyborami, odłożą 
głosowanie na okres powyborczy.

Wypisy Nr 1
Polska Prasa Niezależna

Pod powyższym tytułem ukazał się 
w Chicago zbiór artykułów z nieza­
leżnej prasy w Polsce. Wydawcą jest 
Towarzystwo Krzewienia Nadziei. 
340 stron starannie wydanej książki 
wypełniają artykuły z różnych czaso­
pism wydawanych w Polsce poza cen­
zurą, oraz komunikaty KOR-u. Repre­
zentowane są następujące czasopis­
ma: Biuletyn Informacyjny, Bratniak, 
Droga, Gazeta, Głos, Gospodarz, 

szeroko komentowana przez środki 
masowego przekazu innych krajów 
europejskich. Tylko powtarzające się 
apele Giscarda d’Estaing o większą 
niezależność i wpływy Europy za­
chodniej przyjęto bez entuzjazmu. Ko­
mentatorzy polityczni wyrażali opi­
nię, że apele przywódcy francuskiego 
o bardziej niezależną Europę mogły­
by doprowadzić do rozluźnienia wię­
zów pomiędzy Europą zachodnią a 
Stanami Zjednoczonymi i doprowa­
dzić do sytuacji, która — ich zdaniem 
— służyłaby interesom Moskwy. W 
Artykule redakcyjnym londyński 
dziennik “The Times” akceptuje po­
trzebę dalszego umocnienia roli Eu­
ropy, a nawet okazyjnych różnic 
poglądów z polityką Waszyngtonu, ale 
kto zapewnia bezpieczeństwo Euro­
pie, kto zapewnia dostawy nafty i 
rozwój stosunków handlowych? — pyta 
“The Times”, jeżeli nie Waszyngton. 
Bez tej ochrony, dodaje dziennik lon­
dyński, nie byłoby wolności w Europie.

Opinia, Rzeczpospolita, Ruch Związ­
kowy i Samoobrona Polska.

Artykuły z różnych czasopism są 
zgrupowane według tematów, np. 
“Perspektywy”, “Kościół”, “Sprawy 
Międzynarodowe”, “Rolnictwo i 
sprawy chłopskie” itd. Książka zawie­
ra więc szeroki wachlarz czasopism 
i tematów. Przedmowę napisał Jan 
Nowak-Jeziorański.

Wbrew zapowiedzi Redakcji, że 
“oddany obecnie numer Wypisów za­
wiera materiały z pierwszego kwar­
tału bieżącego roku”, większość arty­
kułów ukazała się w prasie poza cen­
zurą w pierwszej połowie ub. roku. 
Szkoda, że nie pomyślano o Spisie 
treści, co ułatwiłoby znalezienie arty­
kuły na temat interesujący kogoś. 
Sporo materiału umieszczonego w 
“Wypisach” w całości lub w stre­
szczeniu ukazało się w polskiej prasie 
na Zachodzie, także w “Związkowym”.

“Wypisy” przedstawiają specjalną 
wartość dla tych, którzy dotąd nie 
zetknęli się z informacjami lub prze­
drukami artykułów z wydawnictw 
poza cenzurą, wychodzących pod dyk­
taturą komunistyczną w PRL. Wy­
dawcy zapowiadają, że cały dochód 
przeznaczają na pomoc ruchom opo­
zycyjnym w Polsce. Cel godny popar­
cia. Książkę w cenie $10 można 
nabyć pisząd do: Wiktor Węgrzyn, 
6711 W. Irving Park Rd., Chicago, 
111. 60634. Czeki wystawiać na: 
“Hope Inspiring Society”.
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Billy Nie Miał
Żadnego Wpływu

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)
że nie wiedział o planach wyjazdu 
Billy’ego do Libii w 1978 roku, aż 
do chwili, kiedy ten opuścił Stany. 
Carter usiłował nakłonić swego brata 
do zaniechania ponownego wyjazdu 
w 1979 roku. Jego wysiłki spełzły na 
niczym.

Przyznając, że przyjmowanie pie­
niędzy i przyjaźń z rządem, z któ­
rym Stany Zjednoczone utrzymują 
napięte stosunki, mogły wywołać 
zrozumiały niepokój, Prezydent je­
dnocześnie zaznaczył, że nie może 
siłą zmuszać swojej rodziny do pozo­
stawania w domu ani też kontrolo­
wania każdego jej kroku.

Carter wyjaśnił również, że niektó­
re posunięcia i wypowiedzi swej ro­
dziny uważa za cenne, że takie dzia­
łania pokrywają się czasami z potrze­
bami kraju.

Bywa jednak, że mijają się one z 
celem i wywołują wręcz odwrotny 
skutek. Zaznaczając, że nie sądzi aby 
akcje Billy’ego rzeczywiście zasługi­
wały na potępienie na jakie natrafiły, 
Prezydent powiedział, że nie zamie­
rza bronić swojej rodziny w przypad­
ku, gdy popełni czyn niezgodny z pra­
wem.

“Jeśli członek mojej rodziny po­
gwałci prawo, ja będę za to odpo­
wiedzialny. Zostanie za to potrakto­
wany tak samo jak każdy inny, bez 
względu na moje uczucia rodzinne” 
— powiedział Prezydent.

Carter bronił swojej decyzji skorzy­
stania z powiązań Billy’ego z Libią w 
kryzysie irańskim, w listopadzie ub. 
roku.

Stwierdził on, że nie widzi nic nie­
właściwego w poproszeniu brata o

Demonstracje 
i Protesty

We Włoszech
Bolonia. (UPI) — Miliony Włochów 

posłuchało wezwania lewicy i wyszło 
na ulice, aby w demonstracyjnych 
marszach protestować przeciwko 
zbrodniczej akcji terrorystów, która 
znalazła swój szczytowy wyraz w 
zamachu bombowym na główny dwo­
rzec kolejowy w Bolonii.

Ulicami miast włoskich przeszły 
miliony ludzi, skandując hasło: “Do­
syć bomb, dosyć strzelaniny, dosyć 
śmierci!”.

W całym kraju wysłuchane zostało 
też wezwanie do cztero-godzinnego 
strajku protestacyjnego. Strajkowali 
wszyscy: mali sklepikarze na sycy­
lijskiej prowincji i wielkie zakłady 
przemysłowe w zagłębiach przemy­
słowych na północy kraju.

Komuniści usiłują zbić dla siebie 
kapitał polityczny z tej solidarnej 
demonstracji społeczeństwa. Prasa 
kompartii atakuje premiera Fran­
cesco Cossigę, zarzucając mu, że jest 
niezdolny do walki z plagą terrory­
zmu, trapiącą kraj od dziesięciu już 
lat.

“Kraj nie może czekać jeszcze la­
ta i lata, aby dowiadywać się odro­
biny prawdy, podczas gdy narasta 
fala zbrodniczości, politycznie chro­
nionej” — napisał na łamach komu­
nistycznej “L’Unity” przywódca kom­
partii Enrico Berlinguer.

W Bolonii setki tysięcy ludzi nie 
tylko demonstrowały, ale masowo 
zgłaszały się ochotniczo do odgruzo­
wania zbombardowanego dworca, 
który stał się grobem conajmniej 77 
ludzi.

Na uwagę zasługuje fakt, że ano­
nimowe telefony, przypisujące zamach 
boloński to skrajnej prawicy, to 
skrajnej lewicy, ustały. Odezwali się 
natomiast informatorzy, zaprzeczają­
cy wcześniejszym doniesieniom, że 
zbrodnia w Bolonii jest dziełem ta­
kiego lub innego zgrupowania terro­
rystycznego.

Trzecie Spotkanie
Jerozolima (UPI) — Już po raz 

trzeci w ciągu ostatnich dwóch tygo­
dni odbyło się spotkanie izraelskiego 
premiera Menachema Begina z amba­
sadorem amerykańskim Samuelem 
Lewisem. Premier, który wypoczywa 
po ostatniej chorobie, przyjął dyplo­
matę w swojej prywatnej rezydencji.

Rozmowa miała charakter poufny 
i poświęcona była “wszechstronne­
mu” omówieniu wszystkich aspektów 
stosunków amerykańsko-izraelskich, 
a w szczególności stosunków wojsko­
wych. Rzecznik rządu izraelskiego 
przyznał, że rozmowa nie przyniosła 
“rozstrzygnięć”, ale uchylił się od 
ujawnienia jakichkolwiek bliższych 
szczegółów. 

skontaktowanie się z jego libijskimi 
przyjaciółmi, którzy mogliby mieć 
jakiś wpływ na ayatollaha Khomeini 
w jego decyzjach co do dalszych lo­
sów zakładników.

Prezydeńt przyznał jednak, że posu­
nięcie to mogło wywrzeć na Libijczy- 
kach wrażenie, że jego brat może 
mieć wpływy na jego postawę w spra­
wach libijskich.

“To właśnie jest jedynym ciemnym 
punktem całej afery. Przypuszczam, 
że dokonałem słabej oceny, była to 
jednak moja własna ocena. Zrobiłem 
co uważałem w danej chwili za naj­
lepsze dla naszego kraju i dla zakład­
ników. Uważam też, że to samo miał 
na myśli Billy” — stwierdził Prezy­
dent.

Dodał on także, że nie uważa, aby 
jego dyskusja z Civilettim w dniu 17 
czerwca, podczas której prokurator 
generalny UŚ sugerował, że Billy 
może uniknąć procesu kryminalnego 
jeśli zarejestruje się jako agent pra­
cujący dla obcego państwa, miała w 
sobie coś niewłaściwego.

Podkreślając raz jeszcze uczucia 
miłości do brata, Prezydent powie­
dział: “Jestem głęboko przejęty 
faktem przyjęcia pieniędzy przez 
Billy’ego od Libii. Zdarzenie to będzie 
musiało wpłynąć na mój stosunek do 
niego.”

Zaznaczając, że słusznym jest, że 
jego matka, syn czy żona okazjonalnie 
odgrywają pewną rolę w sprawach 
międzynarodowych, Carter stwier­
dził, że “członkowie rodziny Prezy­
denta zawsze odgrywali w historii 
niezmiernie istotną rolę.”

Mimo to, Prezydent wydał radzie 
Białego Domu zarządzenie o sporzą­
dzeniu regulaminu, zakazującego 
członkom rządu nawiązywania kon­
taktów z jego rodziną w sposób 
wzbudzający podejrzenia.

Carter zwrócił uwagę, że bez wzglę­
du na to, jak wiele kontrowersji może 
wzbudzać zachowanie jego rodziny, 
nie może utrzymywać jej pod klu­
czem.

Pod koniec konferencji Prezydent 
wyraził przekonanie, że zamiary 
Billy’ego nie były takie jak to przed­
stawia prasa, że często miał na myśli 
dobro kraju.

Prezydent wyraził nadzieję, że za­
równo prasa jak i poszczególni oby­
watele zechcą spojrzeć na całe wy­
darzenie z właściwego punktu widze­
nia, bez podejrzeń o jego złą wolę 
czy potajemnych knowaniach, które 
nie miały miejsca.

Prezydent zapewnił jeszcze raz, że 
Billy nie miał najmniejszego wpływu 
ani na jego własne decyzje ani też 
na decyzje rządu.

Śp. Daniela Janina 
Bielecka

W Kalifornii zmarła żona dra Ta­
deusza Bieleckiego, Daniela Janina, 
artystka-malarka, pracowała wiele lat 
u Disney’a.

Zmarła była żołnierzem Armii 
Krajowej, pełniąc obowiązki łącz­
niczki i sanitariuszki w Zgrupowaniu 
“Róg”. Była dwukrotnie ranna pod­
czas Powstania Warszawskiego.

Człowiek bez skazy, pracowity, ko­
leżeński i uczciwy. Pogrążeni w głę­
bokim smutku mąż, córka Marlena 
i córka Ewa. z mężem proszą wszyst­
kich przyjaciół o modlitwę za spokój 
świetlanej duszy Zmarłej.

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, 
ojciec, dziadek nasz, syn mój, 
brat i szwagier nasz, śp.

Stanisław Golec
(syn śp. Jana)

nagle pożegnał się z tym światem,, 
opatrzony Sw. Sakramentami, dnia 
3-go sierpnia 1980 roku, o godzinie 
1-ej w nocy, przeżywszy 51 lat.

Ceremonie pogrzebowe odbędą 
się we wtorek, dnia 5-go sierpnia, 
o godzinie 7:30 wieczorem w za­
kładzie pogrzebowym pnr. 3060 Mil­
waukee, po czym zwłoki zostaną 
przewiezione do Żabna w Polsce.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Janina (z domu Marcinkowska),, 
żona; Barbara i Elżbieta, córki; 
Michalina, matka; Leonard Kwie­
ciński i Jerzy Pasławski, zięcio­
wie; Mirosław i Edita, wnuczka i 
wnuk; Zdzisław (Józefa), (Cze­
sław (Wacława), Jan (Stanisława) 
i ks. Władysław w Polsce), bracia 
i bratowe; (Maria Kozikowska, 
siostra w Polsce); oraz bratanki, 
bratanice, siostrzeńcy i siostrze­
nice, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Stanley Funeral Home.
Telefoń: 342-3330. (4,5)

Lekarze Chiropraktyki 
Dr. Daniel A. Michalec 
Dr. Richard W. Skiersch
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3.

wojska oraz zlikwidowanie każdego 
portu czy miasta, w przypadku gdyby 
okazało się to konieczne ze względów 
pokojowych.

“Oznacza to, że Moskwa, Leningrad, 
Mukden, Władywostok, Pekin, Szang­
haj, Port Artur, Dairen, Odessa, Sta­
lingrad oraz każda fabryka w Chinach 
i Związku Sowieckim zostanie zni­
szczona.

“Będzie do ostatnia szansa dla rządu 
sowieckiego, który musi zdecydować 
czy chce przetrwać czy nie.”

Truman uważał tę pogróżkę za sku­
teczny środek do zakończenia wojny, 
zmuszenia Zw. Sowieckiego do uwol­
nienia wschodnio-europejskich sateli­
tów i wstrzymania światowej agresji 
komunistycznej — twierdzą historycy.

Po znalezieniu notatek, Loewenheim 
skontaktował się z doradcami Tru- 
mana. Każdy z nich wyraził zdziwie­
nie, utrzymując, że podobne tematy 
nigdy nie były przedmiotem ich wspól­
nych dyskusji.

Osobiste pamiętniki Trumana znaj­
dowały się pod jego wyłączną opieką.

Po śmierci w 1972 roku, zostały 
przekazane bibliotece im. Trumana 
w Independence, Mo. Nigdy przedtem 
nie były publikowane, nigdy ich treść 
nie była ujawniona. 

Nieczyste świecie mogą powodować 
zwiększenie zużycia benzyny o 20 pro­
cent. Stąd też przeprowadzanie gene­
ralnej kontroli pracy motoru samo­
chodu powinno być regułą, zgodnie 
z poleceniami fabryki, która wypro­
dukowała dany samochód.

Władze federalne ostrzegają przed 
dawaniem wiary różnym, reklamo­
wanym przez handel przyrządom, któ­
re ogłasza się jako środki dla zmniej­
szenia zużycia benzyny. Owe “gas 
savers”, a jest ich na rynku ponad 
100 różnego rodzaju, nie zdają egza­
minu w praktyce.

Warto zastosować się do tych za­
leceń, bo leży to w interesie posia­
daczy samochodów oraz potrzebne 
jest dla wprowadzanie w życie sprawy 
oszczędzania benzyny.

dów, zastępując je jednym, obejmu­
jącym różne punkty decelowe, aby 
przez to motor samochodu rozgrzał 
się i był najbardziej wydajny.

Dalej należy unikać nagłego star­
towania z miejsca, rozwijając następ­
nie dozwoloną szybkość, jeśli pozwa­
lają na to warunki ruchu kołowego. 
Mniej zużywa się benzyny, gdy samo­
chód rozwija dozwoloną szybkość i je- 
dzie bez nagłych zmian w szybkości. 
Najbardziej korzystną z punktu wi­
dzenia wydajności benzyny szybko­
ścią jest szybkość od 40 do 50 mil 
na godzinę, a więc w granicach doz­
wolonej przez óbecnie obowiązujące 
prawo.

Opony Samochodowe powinny być 
sprawdzane co do ich zawartości po­
wietrza. Opony mające za małe ciś­
nienie mogą powodować stratę wydaj­
ności motoru o jedną milę i więcej 
na galonie.

Nie należy też w szybkiej jeździe 
na długich trasach otwierać okien 
samochodu, gdyż stwarza się warun­
ki dla działania oporu powietrza, osła­
biającego szybkość samochodu. Nale­
ży, dla krążenia powietrza w samo-

WASHINGTON. — Członkowie amerykańskiej drużyny olimpij­
skiej odznaczeni zostali złotymi medalami przyznanymi przez 
Kongres. Nie wzięli oni udziału w tegorocznej olimpiadzie 
moskiewskiej na znak protestu przeciwko inwazji sowieckiej 
na Afganistan. (UPI)

jeziora. Przerwane zostały dostawy 
prądu, uszkodzone są sieci telefonicz­
ne w wielu miejscach zalane drogi.

Wojsko dostarcza helikopterami ży­
wność i inne zaopatrzenie znajdują­
cym się pod Lwowem i w okolicy 
obozom pionierów i odciętych od 
świata domom i wioskom. Zerwanych 
jest wiele mostów.

Spustoszenie powodziowe na za­
chodniej Ukrainie z pewnością zmniej­
szy bardzo poważnie zbiory zbóż, bo 
normalnie stamtąd pochodzi wielki 
procent produkowanego w Sowietach 
ziarna.

Reżymowa agencja PAP podała, 
że choć dążono do ograniczenia roz­
miarów rozlewisk, wykonując wiele 
dodatkowych obwałowań, rowów, ka­
nałów, zalanych lub potopionych, zo­
stało ok. 21,000 gospodarstw rolnych, 
uszkodzonych 5,000 budynków na wsi, 
zaszła konieczność ewakuowania ok. 
960 rodzin rolniczych.

Ostatnio woda ustąpiła spod 3;000 
ha, ale nowa fala opadów w połud­
niowej części kraju spowodowała, iż 
nadal rozlewiska wody obejmują po­
nad jeden milion ha gruntów rolnych, 
łąk i pastwisk.

Powódź dotknęła też inne działy 
gospodarki: uszkodzonych zostało po- 
na 1,600 km dróg, blisko 600 mostów,
woda zalała lub podtopiła około ^ich baz militarnych w Mandżurii, 
9,500 budynków w miastach. Około Ocznie z bazami morskimi, co ozna- 
1,600 rodzin trzeba było ewakuować czałoby przejęcie kontroli przez nasze 
do budynków zastępczych.

Fatalna pogoda utrzymuje się od 
wielu dni w Tatrach. Wysoko w gó­
rach zalega jeszcze śnieg a pada­
jące obficie deszcze wypłukują skały.

W rejonie Rysów powstała groźba 
lawin kamiennych. Ostatnio ścieżkę 
na najwyższy szczyt Tatr polskich 
zasypało kilka potężnych lawin. W 
jednym przypadku odłamek skały 
zranił turystę, który w ciężkim sta­
nie został odwieziony do szpitala. 
Na szlaku turystycznym prowadzą­
cym na Rysy, zdarzyły się również 
trzy poważne wypadki osunięcia się 
turystów po zlodowaciałym śniegu.

Grupa tatrzańska GOPR wystąpi­
ła do dyrekcji tatrzańskiego Parku 
Narodowego z wnioskiem o czasowe 
zamknięcie szlaku turystycznego na 
Rysy dla ruchu indywidualnego. Wnio­
sek został przyjęty aż do odwoła­
nia, to jest do momentu zdecydowa­
nej poprawy warunków atmosferycz­
nych.

ADMINISTRACJA
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO—ZGODA

NASZ NOWY ADRES 
6100 N. CICERO AVE. • Chicago; ft. 60646 

TELEFON 286-0141

Straty Przemysłu 
Samochodowego

Detroit (UPI) — Amerykański prze­
mysł samochodowy poniósł olbrzymie 
straty w drugim kwartale roku.

Ford Motor Co. zgłosiła rekordowe 
straty, spowodowane spadkiem po­
pytu do poziomu sprzed 20 lat.

Ford stracił $468 milionów, General 
Motors Co. $412 min, a American 
Motors Corp. $85 min.

Przypuszcza się, że wraz z ogłosze­
niem wyników finansowych Chryslera 
straty wszystkich kompanii przekro­
czą $1.5 miliarda.

Wzrost Bezrobocia
Washington (UPI) — Ogólnie, na te­

renie całego kraju ilość bezrobotnych 
w ostatnim miesiącu wyniosła 8.2 mi­
liona, co stanowi 7.8% siły roboczej.

Największe bezrobocie panuje 
wśród Murzynów i innych grup etnicz­
nych, gdzie wskaźnik ten podskoczył 
do 14.2%. Tak jak poprzednio mu­
rzyńska młodzież spotyka się z naj­
większymi trudnościami ze znale­
zieniem zatrudnienia.

Aresztowano
Trzeciego Mordercę

Port Huron, Mich. (UPI) — Policja 
aresztowała trzeciego mężczyznę po­
dejrzanego o udział w 41 morderstwach, 
popełnionych na młodych mężczyznach 
w południowej Kalaifornii.

19-letni James Miachael Munro, któ­
ry mieszkał i pracował z poprzednio 
aresztowanym 33-letnim Williamem 
Bonin, będzie odpowiadał za śmierć 
dwóch kilkunastolatków.

Kościół Przeciwko 
Rządowi Militarnemu 

w Boliwii
La Paz, Boliwia (UPI) — Kato­

licki kościół w Boliwii oskarżył tam­
tejszy rząd o łamanie podstawowych 
zasad demokracji, więzienie i tortu­
rowanie ludzi, wśród których znajdu­
ją się także księża, zakonnice i mi­
sjonarze z US.

Arcybiskup La Paz, Jorge Mon- 
rique wydal w niedzielę oświadczenie, 
domagając się natychmiastowego po­
dania miejsca pobytu 2,000 zaginio­
nych i uwolnienia osób duchownych.

Kościół katolicki, od początku prze­
jęcia władzy przez gen. Garcia Meza 
po zamachu na prez. Lidię Gieiler, w 
dniu 17 lipca, ustosunkował się kry­
tycznie do nowego rządu.

Przywódcy duchowni nawołują do 
powrócenia do zasad demokratycz­
nych, ujawnienia losów osób zaginio­
nych oraz zaprzestania represji.

Arcb. Monrique zapowiedział ogło­
szenie listy nazwisk uwięzionych za­
konnic i księży.

Zaskakujące 
Pamiętniki 

H. Trumana
Houston (UPI) — Historycy stu­

diujący pamiętniki byłego prezydenta 
U.S. Harry Trumana doszli do wnio­
sku, że wyniszczenie głównych miast 
chińskich i sowieckich bronią nulear- 
ną uważał on za środek do zakończe­
nia wojny koreańskiej.

Wiadomość tę podał historyk Fran­
cis L. Loewenheim, który natrafił 
na nią w prywatnym dzienniku Tru­
mana z dnia 27 stycznia 1952 roku.

“Wydaje mi się, że najwłaściw­
szym podejściem byłoby ogłoszenie 
10-dniow.ego ultimatum, informujące­
go Moskwę o naszej intencji prze­
prowadzenia blokady wybrzeży chiń­
skich od koreańskiej granicy do Indo- 
chin oraz zamiarze zniszczenia wszyst- 

CENTRAL CHIROPRACTIC CENTER 
5261 N. CENTRAL AVE.

Telefon: 283-0354

Artretzym Szyi
Artretyzm szyi może być bardzo bolesnym i przykrym 

1 cierpieniem. Zapytajcie kogokolwiek kto ma taki
Oprócz bólu pacjent ma inne objawy: sztywność, bóle 
głowy, zawroty głowy, uczucie mielenia w głowie, 
słabość w ramionach i w rękach, znieczulenie w 
ramionach i w rękach dające się odczuć aż w palcach, 
zdrętwienie oraz ból w łopatkach, ramionach 
i rękach.

Artretyzm szyi jest wynikiem tych samych 
fundamentalnych przyczyn co artretyzm każdej 
innej części ciała.
Przyczyną jest nieodpowiedni 
metabolizm tkanek, ubogie 
zasilanie nerwu, słabe 
krążenie krwi i wysiłek.

Lekarz-chiroprak tyk 
posługuje się naturalnymi 
metodami leczenia artretyzmu

■ szyi. Jego nowoczesne sposoby opieki nad zdrowiem 
polegają na tym, aby uwolnić pacjenta od cierpienia 
i poprawić przyczynę schorzenia bez uciekania się do 
sztucznych środków i lekarstw.

Możesz zapobiec poważnym komplikacjom 
w przyszłości, jeśli najpierw zamówisz sobie wizytę 
u lekarza chiropraktyki.

Rady Dla Turystów 
Jeżdżących Samochodami 
Zwiększające się w społeczeństwie 

zrozumienie dla konieczności oszczę­
dzania benzyny przyczynia się w spo­
sób bardzo poważny do zmniejszenia 
jej zużycia, co jest zjawiskiem ko­
rzystnym dla finansowych interesów 
kraju. Ceny ropy bowiem są na po­
ziomie paskarskim, narzucone przez 
kartel naftowy OPEC.

Tygodnik “U.S, News & World Re­
port” wystąpił z zaleceniami dla po­
siadaczy samochodów, a szczególnie 
dla podróżujących samochodami tu­
rystów, jak powinni zachowywać się 
w sezonie letnim. Chodzi o to, aby 
oszczędzać benzynę, a do tego i o- 
szczędzać w wydatkach, skoro w wie­
lu rejonach kraju galon benzyny kosz­
tuje $1.30 i więcej.

Zalecenia dla jeżdżących samocho­
dami opracowane zostały przez De­
partament Energii. Tak więc Depar­
tament zaleca, aby łączyć wyjazdy w 
kilka miejsc, ponieważ najmniejsza 
wydajność samochodu z galońa ben­
zyny występuje w krótkich wyjaz­
dach, poniżej 10 mil.

Warto więc łączyć wyjazdy do ban­
ku, po zakup żywności czy dla za­
łatwienia innych spraw, a do tego chodzie, używać wentylatorów, 
warto unikać kilku krótkich wyjaz-

Do Ogłaszających Się 
w Dzienniku

j! Celem usprawnienia pracy i uniknięcia ewentualnych j 
jl pomyłek w ostatniej chwili z powodu nawału ogłoszeń — jj 
j] uprzejmie prosimy, o ile tylko możliwe — podawać j] 
jj ogłoszenia wcześniej. ' j]
O 1. Ogłoszenia handlowe (DISPLAY) w ciągu tygodnia po- jj 
1 winny być dostarczone conajmiej na dwa dni przed dnięm j| 

jl publikacji,
I Do wydania WEEKENDOWEGO (które wychodzi w. j] 

U piątki) — muszą być dostarczone w środę do ll-ej J 
jl przedpołudniem.
R 2. OGŁOSZENIA DROBNE (Classified) są przyjmowanej 
l! codziennie do 1-ej po południu — Na następny dzień fl 
Ó ORAZ SĄ PŁATNE Z GÓRY (o ile nie posiada się innej l! 

umowy ze Zgodą). 0
Do wydania WEEKENDOWEGO są przyjmowane do 
środy do godziny 4-ej po południu tylko. 1!
NEKROLOGI przyjmuje się codziennie (poniedziałek D 
do piątku) od 7-ej do 7:45 rano na ten sam dzień, oraz 4- 
od 8-ej do 3-ej na dzień następny. k

= Mając więc na uwadze zadowolenie naszych klientów k 
I! oraz jak najlepsze wyniki ich ogłoszeń — liczymy na Ł 
jl łaskawą współpracę. t

Szczyt Po wodziowy 
Pod Warszawą 

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
od przeszło 20 lat. Wielu warsza­
wiaków wyjeżdża samochodami, aby 
przyjrzeć się niezwykłym krajobra­
zom.

W 22 województwach, gdzie ogło­
szono stan wyjątkowy, wojsko i cy­
wilne zestpoły ratownicze pomagają 
w umacnianiu brzegów rzek, zabez­
pieczają zagrożone obiekty i ewaku­
ują ludność z zalanych i odciętych 
domów i osiedli. Pod Przemyślem 
wojsko użyło pojazdów amfibii i spe­
cjalnych łodzi inwazyjnych.

W rejonie Przemyśla co najmniej 
4,5000 ludzi znalazło się bez dachu 
nad głową. Z wielu objętych stanem 
wyjątkowych terenów napływają ra­
porty o zerwanych mostach zalanych 
i rozmytych szosach o przerwaniu ko­
munikacji telefonicznej i dostaw prą­
du.

W Warszawie synoptycy zapowia­
dają poprawę pogody w ciągu naj­
bliższych dni, ale już wiadomo, że 
żniwa będą opóźnione co najmniej 
o 2 lub 3 tygodnie.

Według doniesień dzienników mo­
skiewskich, powódź w rejonie Lwo­
wa spowodowała wielkie straty. Za­
lanych 79 wsi. Poniszczone są liczne 
domy, uprawne pola zmieniły się w



★ Kontraktorzy

it Interesy
MEAT MARKET 

On West Lawrence 
Perfect for Polish speaking. 

Money maker. 
CaUrH.B.B.

_______ 640-8330____________

RESTAURANT
FOR SALE BY OWNER 

Excellent location in Oak Park. Doing 
good business. Owner will sacrifice 
for quick sale.

CALL 386-7304

it Malowanie_______
MALUJE Wewnątrz i zewnątrz. $50 
od pokoju. 286-0864.

★ AUTO
’76 HONDA Accord, niski milaż i 
cena, $2,975. Proszę dzwonić na nu­
mer 251-5300 albo 275-5297 i prosić do 
telefonu koniecnie nania Ewe.

it Domy
ROSELLE

BY OWNER
All brick custom built split level. 3 
bdrm., 2 baths, 2 woodbuming fire­
places. Large professionally land­
scaped lot. Walk to train & shopping 

Must see!
$103,500 

________ 529-1726 

it Do Wynajęcia
APARTMENT 

FOR RENT 
1000 North —1800 West

3 room apartment. 2nd floor. Senior 
citizens preferred. Unfurnished. Gas 
heat. $60.00 a month. North side. 

384-0273
FOR RENT—UNFURNISHED LARGE 
1 AND 2 BEDROOM APARTMENTS 
Excellent transportation and shopping 
center. (4400 North.) Block from Lin­
coln Park and Lake.

REASONABLE RENTALS 
_________ PHONE 943-2069__________  
PRZYJMĘ na mieszkanie młodą ko­
bietę. Dzwonić po 5-ej po południu: 
736-2072._______________ ______ __
2056 N. LEAVITT. 2 mieszkania, świe­
żo odnowione. Gazowe ogrzewanie. 
$125 miesięcznie. Pytać o Cecylię. 
935-6290.__________________
5 POKOI, 1-sze piętro. Dorosłym bez 
zwierząt. 486-8542. Dzwonić po angiel- 
sku po 6 wieczorem._________ ____
DO WYNAJĘCIA umeblowana czwór­
ka. Okolica 51—Loomis. $150.376-7461.

* Poszukuje Mieszkania
WYNAJMĘ od 1 września mieszkanie 
z 3 sypialniami w okolicy Belmont — 
Central, lub w Portage Park. 283-2639.

★ MEBLE

CENTRAL FURNITURE) 
1348 MILWAUKEE 

Polskie Kierownictwo 
Zawiadamia, Że 

W OKRESIE LETNIM
LENY MEBLI “APPLIANCES” 

ZOSTAŁY ZNIŻONE
OTO PARĘ PRZYKŁADÓW TEGO, 

ILE OSZCZĘDZICIE 
Korzystając z Tych Taniości. 

Komplet mebli do bawialni włączając
lampy ze stolikami.................  $198

Komplety mebli do sypialni....... $150
Łóżko piętrowe “bunk” lub

“Hollywood”...........................  $ 88
Kanapa i fotel...............................$160
Kanapa rozkładana do spania .. $120 

(polska wersalka)
Telewizja kolorowa..................... $320
Komplety mebli do kuchni : stół, ' 

i cztery krzesła’‘dinette set’ .. $ 95. 
Kuchnie gazowe (gas ranges) .. $240j 
Lodówki lub zamrażacze

(freezers)....................   $240
Z 6-ciu sztuk stylowe komplety

do jadalni...............  $499
"Materace z podstawą sprzężyńową ~ ’ 
' pełnego rozmiaru.. 77... .7.7.. $ 95 
Niemieckie szafkowe ‘stefotype

players’, (patefon-radio- 
magnetofon z kominkiem).... $460

Łatwe spłaty. Mówimy pp polsku.' 
Otwarte w Poniedziałki, Czwartki i1 
Piątki do 9 wieczór; we Wtroki, Środy 
i Soboty do 6 wieczór; w Niedziele od 
*12 do 5 po południu.
Zgłaszajcie się do polskiego kierownika 
P. WIKTORA KOSMACZEWSKIEGO 

i TrI. 486-7838

©ANRON
rzach maski błaznów. Złodzieje 
uciekli bocznymi drzwiami, zanim 
policja zdołała temu przeszkodzieć.

Strzelanina w Tawernie

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), WTOREK, 5 SIERPNIA (AUGUST

7376

Slide into comfort in these 
attractive easy-fit slippers.

Be dollar-wise! Crochet pack­
able, flexible ballet or cuffed 
slippers of 3 strands of bed­
spread cotton used together. Very 
easy1 Pattern 7376: directions, 
sizes S, M. L included. 

$1.75 foi each pattern. Add 504 
each pattern for first-class air­
mail and handling. Send to:

Alice Brooks
Needlecraft Dept 263

Polish Daily Zgoda
Box 163, Old Chelsea Sta., New 
fork, NY 10011. Print Name, 
Address, Zip, Pattern Number. 
EXCITING1 New 1980 NEEDLE 
CRAFT CATALOG with over 170 
designs in great variety of crafts. 
3 free patterns inside. Send $1.00 
132-Quilt Originals........... $1.50
131 Add a Block Quilts. $1.50 
130-Sweaters-Sizes 38-56.$1.50 
129-Quick/Easy Transfers. $1.50 
128-Patchwork Quilts... $1.50 
127-Afghans 'n' Doilies.. $1.50 
126-Crafty Flowers.......... $1.50
125-Petal Quilts.................$1.50
124-Gifts ’n' Ornaments. $1.50 
123-Stitch 'n' Patch Quilts$1.50 
122 Stuff n’ Puff Quifts $1.50 
121 Pillow Show-Offs. . .$1.50 
120-Crochet a Wardrobe. $1.50 
119-Flower Crochet .. $1.50 
118-Crochet with Squares . $1.50 
116 Nifty Fifty Quilts. . . $1.50 
115-Ripple Crochet............$1.50
114-Complete Afghans. . .$1.50 
112-Prize Afghans ............. $1.50
107-lnstant Sewing............$1.50
105-lnstant Crochet..........$1,50
102-Museum Quilts..........$1.50
101-Quilt Collection..........$1.50 

STEEL FABRICATORS

★ Pomoc Domowa

W poniedziałek rano patrol policyj­
ny przejeżdżający niedaleko tawerny 
My Office przy 1118 S. Western Ave. 
zdołał zatrzymać uciekających ban­
dytów, którzy obrabowali właściciela 
tawerny. W czasie rabunku ranili je­
dnego z gości. Ścigając rabusiów je­
den z policjantów został lekko ranny 
w nos.

Zatrzymano pięciu podejrzanych o 
napad. Ujawniono jedynie nazwiska 
trzech. Są nimi: Jose Vellegaz, Jose 
i Pedro Diaz.

Ofiara Samobójstwa
Samobójca, dotąd niezidentyfiko­

wany skoczył w poniedziałek do je­
ziora z mola przy Farwell Ave. Wy­
padek ten miał miejsce około godz. 
3:30 po poi.

Po wrócili Do Pracy
Pracownicy miejscy w Hammond, 

Indiana powrócili w poniedziałek do 
pracy, po jednodniowym strajku. 
Pracownicy ci otrzymali podwyżkę 
10.5%.

POSITION IN RETAIL
FOR AGGRESSIVE, 7 

SALESMINDED INDIVIDUAL. 
Salary, Benefits and Opportunity 

To Share In Profits.
Must speak fluent English. Call Marie 

For Appointment: 432-1154.

HOUSEKEEPER
Live in, experienced, mature woman. 
Large home. 2 children, 12 and 17 
years. Own transportation. $130 per 
week. Hinsdale area.

257-7042

Send resumć in complete confidence to:
Mr. P. V. LARDEN, Personnel Supervisor 

Canron Inc.
145 W. 1st Ave.

Vancouver, British Columbia V5Y 1A2

HOUSEKEEPER - COOK
FOR 1 PERSON LIVE IN
Light housekeeping and cooking. Good 
pay. Days off. Northside Chicago. Must 
speak German.

CALL 486-0205

WESTERN BRIDGE DIVISION
Western Bridge Division

If you are interested in working on a wide variety of interesting and 
challenging projects, and are prepared to work shift work, we have a job 
for you. We are the leader, in Western Canad, in our field. Our field is 
steel fabrication and we have several openings in our Vancouver shop for 
applicants who are able to read blueprints and are experienced in struc­
tural steel fabrication. Union rate of pay and excellent benefit package 
is available. Our representatives will be in the United States in the near 
future for recruitment on the above openings.

POS1 ADAMY PRACE FIZYĆZNE , 
LUB UMYSŁOWE ! 

DLA WSZYSTKICH
Irene’s Employment Agency -; 

6201 W. TOUHY 631-8878’

it Poszukuje Pracy
PIELĘGNIARKA Z Polski przyjmie 
każdą pracę. 456-3405.  

jt Praca Męska
LATHE OPERATOR

Experienced to run and set South 
Bend lathes. Production work as well 
as tool work. Should have own tools. 
Paid vacations, holidays and profit 
sharing. 7:45 A.M. to 4:15 P.M.

MARCH MFG. CO.
1819 Pickwick 
Glenview, Hl. 

729-5300

Praca

KAIR. — Szwadron amerykańskich samolotów F-4E Phantom II 
bierze udział w ćwiczeniach lotniczych wojsk egipskich. Ćwi­
czenia potrwają do połowy września._______ ____________(UPI)

Tegoroczne Upały
Profesor Meteorologii z Texas 

A & M University, John Griffiths, 
w wywiadzie dla tygodnika U.S. News 
& World Report wyraził przekonanie, 
że obecna fala upałów, jaka objęła 
kraj, przeciągnie się na okres całe­
go lata, a więc do sierpnia włącz­
nie. “Ulgi bowiem nie widać”, a do 
tego, zdaniem profesora, upały mo­
gą zwiększyć swoje nasilenie, jak 
też rozszerzyć swój zasięg.

Ale na pytanie, czy obecna sytua­
cja może powtórzyć się w następnych 
okresach letnich, prof. Griffiths od­
powiedział, że “niekoniecznie” upały | 
mogą wystąpić w najbliższej przy-, 
szłości. Uważa on bowiem, że nie ist­
nieją związki między okresami ko­
lejno po sobie następujących okresów 
zimy czy lata.

Jakie są przyczyny powstawania 
upałów oraz przedłużania się okresu 
ich trwania? Zdaniem meteorologa 
upały są wywoływane wytwarzaniem

Skradziono 
Samochód Szeryfa 

W poniedziałek skradziono z parko- 
wiska przy 22 W. Goethe samochód 
szeryfa Richarda J. Elrod. W tym 
czasie obrabowano również strażnika 
parkowiska.

Sprawcy kradzieży zostali zatrzy­
mani w kilka minut po wypadku 
przez patrol policyjny. Dwaj złodzie­
je przebywają obecnie w areszcie 
East Chicago District, Są nimi: 
James Bolden i Jerpme Reed.

Cotton Slippers

się systemu wysokiego ciśnienia nad 
obszarami południowo-zachodnich i 
środkowo-zachodnich części kraju. 
Wysokie ciśnienie wiąże się z ma­
łymi wiatrami, a więc masy powie­
trzne nie są przesuwane, jak to dzieje 
się, gdy występuje niskie ciśnienie.

Specjaliści określają sytuację jako 
“Bermuda high”, gdy system wyso­
kiego ciśnienia zwykle koncentruje 
się dokoła Bermudów, a następnie 
przesuwa się daleko na zachód, jak 
to szczególnie wyraźnie wystąpiło w 
tym roku.

Profesora pytano również, czy te­
go rodzaju temperatura, jak obecnie 
w stanach Południa, stwarza specjal­
ne problemy dla ludności tych sta­
nów. Wyjaśnił on, że głównym pro­
blemem może być nieprzyzwyczaje­
nie napływowej na Południe ludno­
ści do wysokiej temperatury i idą­
cej w tym w parze wilgotności po­
wietrza. Ludzie mogą nie zdawać 
sobie sprawy, że znaleźli się w sy­
tuacji niebezpiecznej dla ich zdrowia. 
Chorobowe skutki wysokiej tempera­
tury występują niekiedy gwałtownie 
i bez uprzednich ostrzeżeń dla orga­
nizmów ludzkich.

Protest Pracowników
Pracownicy zwolnieni z fabryki 

Wisconsin Steel Co. wyszli w ponie­
działek na ulice protestując zamknię­
cie fabryki. Protestowano przed biu­
rami firmy International Harvester 
Co., 401N. Michigan

Wisconsin Steel została zamknięta 
w marcu na skutek poważnych kłopo­
tów finansowych.

Rabusie 
w Field Museum

Dwaj bandyci obrabowali kasjerkę 
w kafeterii Museum Field’a. Łupem 
złodziei padła gotówka w wysokości, 
$700. Podobno wielu gości będących 
w tym czasie w kafeterii nie zdawało 
sobie sprawy z napadu. Nawet sama 
kasjerka sądziła w pierwszej chwili, 
że rabusie żartują. Mieli oni na twa-

GOSPODYNI
$100—$125 tygodniowo. Własny pokój, 
łazienka, telewizor. 5 dni.

ARDEN’S AGENCY
6934 N. Glenwood 

Dzwonić w Jęz. Angielskim: 
465-1241________ lub_______ 824-1843

BABYSITTER
For one 3-year-old. Prefer live-in in 
exchange for room and board, but 
flexible. Older, responsible woman 
who enjoys children. Must speak 
English.

788-8624

EXPERIENCED COUPLE
To live in to care for young 

children and run estate.
Private quarters. Excellent salary 
and benefits. For right couple.' 

Must speak English.
Inquire 377-2616. Ask for Pam.

it Praca Żeńska
POTRZEBNA 
DZIEWCZYNA

Z doświadczeniem do sprzedaży wę­
dlin i delikatesów. Musi mówić po 
polsku i po angielsku.

772-0969
FULL CHARGE 
BOOKKEEPER 

Northwest Belmont-Westem 
Good Pay Good Benefits 

463-8203

CLEANING
Full time cleaning woman, able to 
supervise crew of 5, for Oak Brook 
office bldg. Evenings 5 P.M. to 1 A.M. 
Must be bilingual—English, Polish 
speaking.

Please call: 595-8222 
________ 9 A.M. TO 6 P.M.________  
POTRZEBNA doświadczona kuchar­
ka. Elmhurst, Ul. Dogodny dojazd 
koleją. 530-5115.

OPENINGS
IN SOUTHERN CALIFORNIA!
REGISTERED NURSES

FOR ACU AND E.R.
Full and part time positions avail­
able. Salaries open, depending on ex­
perience and education plus excellent 
benefits. Work in a friendly 28-bed 
JCAH fully accredited hospital.

Write or Call 714-866-7526
BEAR VALLEY 

COMMUNITY HOSPITAL 
P.O. Box 1732 

BIG BEAR LAKE, CALIFORNIA 92315

OPERATORZY
Doświadczenie fabryczne potrzebne. 
Dp obsługiwania “single needle”. 
“INTEGRITY UNIFORMS ( 

3322 W. Lawrence Ave.
463-2626

it Praca
GENERAL OFFICE

Full time -8:30 -4:30
Telex exp. helpful, good typing. Pleas­
ant office atmosphere. Must speak 
good English.

GOOD BENEFITS.
777-8900 Ask for Greta

Cleaning 
SUPERVISOR 

Company needs a seasoned super­
visor with good track record. Ability 
to supervise people & insured quality 
essential. Salary commensurate with 
experience. Excellent opportunity for 
growth. Must speak both Polish & 
English.

Call 998-1118

POTRZEBNI SĄ
DOŚWIADCZENI 
OPERATORZY

Na maszynach do szycia marki Sin­
ger, cylindryczne, typu przemysło­
wego.

MR. RICH, 4300 W. Lake St. 
Chicago, Hl. • TEL. 379-9190

PRESS BRAKE 
MACHINIST

$7.37-$9.46/Hour
3 years’ experience required in set 
up and operate. Blueprint reading 
required, calculate die space clear­
ance, some sheet metal layout re­
quired. Excellent benefit program 
includes medical and dental insurance. 
Steady work, no layoffs. Call or apply 
in person.

338-1000
S & C ELECTRIC

6601 N. Ridge Blvd.
Chicago, IL 60626

Equal Opportunity Employer M/F/H

MEDICAL HELP

NURSES! 
NURSES!

ARE YOU TIRED OF THOSE 
TERRIBLE WINTERS?

WE NEED
REGISTERED 

NURSES
Why not consider the semi sun 
belt. The Anadarko Municipal 
Hospital is seeking several 
qualified nurses for immedi­
ate employment. Salary nego­
tiable, liberal fringes, retire­
ment plan. If you are interested 
write to:

James D. Holquist, Adm.
ANADARKO 

MUNICIPAL HOSPITL
Highway 62 East 

Anadarko, Oklahoma 73005

CHUCKING MACHINIST
2nd Shift Only 

$8.97-$11.17/Hour
Stable work—no layoffs. You must be 
able to: read blueprints, set up and 
operate Warner Swasey Chucking 
machines—3 years’ experience re­
quired. Excellent benefit program, 
clean shops, good working conditions. 
Call or apply in person.

338-1000
S & C ELECTRIC 

6601 N. Ridge Blvd.
Chicago, IL 60626

Equal Opportunity Employer M/F/H

it Pomoc Domowa
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—iwwhw*™"R9»aaBawRS8agga»BKMMBS8ii r it i wn i wyiiiaMWMTmTMMTMMMBnmMTi inuirniniiii.ai

DEADLINE FOR WEEK-END EDITION
' IS WEDNESDAY 4 P.M.

MON., TUES., W®., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS 
ARE PAYABLE IN ADVANCE

Unless Other Terms Are Established With
POLISH DAILY ZGODA

DO NASZYCH KLIENTÓW
OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 

PRZYJMUJE SIF W ŚRODĘ DO 4-EJ PO POŁUDNIU 
PON., WTOREK, ŚRODA NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

• Wszystkie Drobne Classified 
I Ogłoszenia Są Płatne z Góry

i
 O Ile Nie Posiada Innej Umowy z

DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM

Dachy — Obicia — Benton 
Fugowanie — Rynny 

Okna Sztormowe — Daszki 
Wszelkie Przeróbki 

Darmo Kosztorysy—Polska Firma 
Ubezpieczona i Pod Bondem 

100% Gwarancja 
1 HENRY SE JDAK, Właść.

H & S KOMĘ
IMPROVEMENT CO.

891-5959

Experienced 
Violin Repair Man

FULL TIME EMPLOYMENT 
WESTERN SUBURB 
Please Call: 352-4611 

(Ask for Imelda Kaminski)

5), 1980

' it Kontraktorzy

Complete Building Repairs, 
Renovations Maintenance 

Qualified and Equipped to Perform 
all your work in accordance with 
Highest Professional Standards 
and using the Finest Available 
Materials.
“DO IT ONCE - DO IT RIGHT 

DO IT NOW”
Ask for George

General Contracting Co. 
4146 W. Armitage Ave. 278-1525 
Serving Chicagoland Since 1951

it Kanalizacja

yt Dachy

it Praca Męska
MACHINE 

REPAIRMAN/MECHANIC
Northwest side manufacturing com­
pany needs dependable person with 
good mechanical background to repair 
various machines in plant. Must have 
own tools. Must Speak English.

Please apply in perspn, or call: 
PERSONNEL DEPT.

HECO ENVEIjOPE COMPANY 
5445 N. Elston Avenue 

Chicago, IL. 286-6400
Equal Opportunity Employer M/F/H

~ GENERAL FACTORY
Sheet metal fabricator needs spot 
welder, Heli-arc welder, press brake 
operator & polisher. Must speak Eng­
lish. Good pay, plenty overtime.

Fracar Sheet Metal Mfg. Co. 
9701W. Bryn Mawr Ave.

Rosemont, IL._______ 678-2740
TOP HOURLY RATE PAID 

IF YOU CAN QUALIFY 
MACHINE 

MAINTENANCE
Requires machine maintenance and 
heavy electrical ability. Must speak 
English. Many company benefits. Day 
or night shift. Northwest location.

CALL 889-3400
EXCELLENT OPENINGS FOR:

MOLD DESIGNERS
You can increase your income by par­
ticipating in our unique bonus plan. 
We are a progressive, well-equipped 
shop specializing in wax and plastic 
injection molds. Located in clean-air 
South Bay. Salaries open, depending 
on experience and qualifications.

Write or Call (213) 325-4431
ARROW KRAFT TOOL CORP.

2911 W. Lomita Blvd.
TORRENCE, CALIFORNIA 90505

EXPERIENCED MAN
For painting and wallpapering. Full 
time. Experienced only. Call after 
8 P.M., ask for Mark.
_________278-3756_________

CRAFTSMAN
Mfg. of marble products. Will train 
person in marble trade. Good oppor­
tunity. Experience with small tools 
helpful.

CALL: 337-2217

WSZYSTKIE ODNOWY DOMÓW
SZYBKO — TANIO — SUMIENNIE — FACHOWO

• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE * DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE MALOWANIE 
DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ • ROBOTA GWARANTOWANA

Dzwonić do Znanego Kontraktora
MIKE DRACOWICZ • 588-6535

WYKONUJĘ PRACE 
KANALIZACYJNE 

wodociągowe, przepychanie ka­
nałów i rur. Solidna robota. 24- 
godzina obsługa. Wrazie złamania 
rur proszę dzwonić, a ja spraw­
dzę,- bo 90% wygląda zlarnane a 
nie są. Nie potrzebują wymiany, 

■ tylko odpowiedniego czyszczenia, 
przez co zaoszczędzicie dużo pie­
niędzy.

Jędrzejczyk i Grabowski 
384-0582
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Wyniki Rozprawy Przeciw Com.-Ed. 
Stanowić Mogą Precedens

Rock Island, Ill. (UPI) — Rozprawa 
sądowa w związku z rzekomymi oszu­
stwami popełnionymi wobec władz 
federalnych oraz udziału w zmowie — 
przedsiębiorstwa Commonwealth Edi­
son Co., największej w skali krajowej 
firmy energetycznej — doprowadzić 
może do wprowadzenia w życie za­
ostrzonych przepisów bezpieczeństwa 
dla całego przemysłu energetycznego.

W dniu wczorajszym wezwano do 
tutejszego federalnego Sądu Okręgo­
wego (którego głównym sędzią jest 
Robert D. Morgan) 90 kandydatów na 
ławników. Rozprawa skierowania jest 
przeciwko firmie Commonwealth 
Edison oraz dwóm pracownikom tej 
firmy. Należy liczyć się z tym, że 
trwać ona będzie od tygodnia do 
trzech.

Oskarżonym zarzuca się, że dopu­
ścili się sfałszowania dokumentacji 
oraz udziału w zmowie mającej na 
celu zatuszowanie niedociągnięć w za­
kresie wprowadzania federalnych 
przepisów bezpieczeństwa. Konkret­
nie. chodzi tu o siłownię atomową, 
mieszczącą się w Cordova, Ill., i okres 
czasu między styczniem 1976, a kwiet­
niem 1977 r.

Zarówno obrońcy prawni oskarżo­
nych jak i przestawiciele przemysłu 
energetycznego twierdzą, że wyniki 
tej rozprawy stworzyć mogą prece­

dens do wprowadzenia bardziej za­
ostrzonych przepisów dla siłowni ato­
mowych w skali krajowej.

Dept. Sprawiedliwości twierdzi, że 
oskarżenie wniesione przeciw firmie 
Com-Ed w marcu, było pierwszym 
tego rodzaju w dziejach przemysłu 
energetycznego.

Oskarżenie stwierdza, że pracow­
nicy otrzymywali polecenia fałszo­
wania dokumentacji, pomijali oni ra­
porty o wizytach w siłowni gości, 
przybywających tam bez przydzielo­
nej eskorty, jak i o tym, że drzwi 
wiodące do najbardziej chronionych 
pomieszczeń siłowni, nie były zamy­
kane na klucz.

Przedsiębiorstwo Commonwealth 
Edison, mające swą główną siedzibę 
w Chicago, obsługuje 2.9 klientów 
w północnej części stanu Illinois, po­
siada siedem siłowni atomowych. 
Dalszych sześć jest w budowie.

Akt oskarżenia obejmuje dwóch 
pracowników. Są nimi: Nicholas J. 
Kaliviankis z East Moline, superin­
tendent siłowni Quad City oraz Walter 
E. Meehan z Morrison, b. dyrektor 
działu bezpieczeństwa.

Siłownia Quad City mieści się w 
miasteczku Cordova nad rzeką Mis­
sissippi, w rejonie zamieszkałym przez 
około 350.000 mieszkańców.

Instalacje Elektryczne Dworca 
Nie Były Poddawane Inspekcjom

Zrzeszenie oficerów chicagoskiej 
straży pożarnej wystąpiło z oświad­
czeniem, że zamierza wnieść formal­
ne zażalenie z racji zawieszenia szefa 
batalionu, oskarżonego o “niewypeł- 
nianie swych obowiązków”. Zawie­
szenie to nastąpiło w wyniku niedaw­
nego pożaru, jaki zniszczył dworzec 
kolejowy Union Station. Zrzeszenie 
zamierza jednocześnie przeprowadzić 
dochodzenie w tej sprawie.

W wyniku pożaru, jaki wybuchł w 
poprzednią sobotę na dworcu kolejo­
wym, powodując śmierć jednej osoby 
oraz obrażenia 10 innych, komisarz 
straży pożarnej Richard Albrecht za­
wiesi! na okres 20 dni szefa pierw­
szego batalionu straży, 49-letniego 
Jamesa Higginsa, którego kwatera 
mieści się pod adresem 420 S. Wells.

Porucznik Tom Leahy, który jest 
pierwszym wiceprezesem zrzeszenia, 
oświadczył, iż organizacja zamierza 
wnieść oskarżenie zarówno na ręce 
Albrechta jak i mayora Byrne.

Leahy stwierdził również, że repre­
zentowana przezeń organizacja za­
mierza przeprowadzić śledztwo, celem 
ustalenia, czy Albrecht podjął swą 
decyzję “pod presją”, czy też po 
prostu dlatego, że sądził iż jest ona 
uzasadniona”.

Instalacje elektryczne dworca ko­
lejowego, które — jak twierdzą wła­
dze — stały się przyczyną pożaru w 
dniu 26 lipca — nie były poddawane 
regularnym inspekcjom.

Timothy Cullerton, szef biura in­
spektorów udządzeń elektrycznych, 
stwierdził, że zgodnie z prawem sta­
nowym z r. 1927 oraz przepisami 
miejskimi, chicagoskie dworce kole­
jowe są wyłączone spod inspekcji 
przeprowadzanych przez inspektorów 
miejskich.

James Conlon; asystent Cullertona 
powiedział, że o ile mu wiadomo, 
instalacje elektryczne dworca nie 
były poddawane regularnym inspek­
cjom.

Na Dworze Upały 
a w Ratuszu — Śnieg i Mróz 

Miasto Przygotowuje Się Do Zimy
Komisarz John L. Donovan, odpo­

wiedzialny za stan chicagoskich ulic 
w czasie zimy, przystąpił wraz ze 
swymi pracownikami do opracowy­
wania planów na najbliższą zimę.

Trzeba przeanalizować działanie De­
partamentu w czasie ubiegłej zimy, 
zaplanować sprawne i natychmiasto­
we oczyszczenie zarówno głównych 
arterii, jak i bocznych ulic od śniegu, 
tak aby mieszkańcy maszego miasta 
mogli swobodnie poruszać się.

W planach jakie przewiduje się w 
strategii “wojny ze śniegiem”, bierze 
się pod uwagę 105 mil głównych arterii 
przelotowych, 1,300 mil ulic ważniej­
szych i w końcu 2,400 mil ulic rezy- 
dencyjnych.

W ciągu zimy usuwaniem śniegu 
zajmie się średnio 500 pracowników. 
W wypadkach szczególnie dużych opa­
dów śnieżnych przewidziane jest za-

Zapomoga 
Dla 14 Powiatów

Biuro Gubernatora podało w ponie­
działek do wiadomości zatwierdzenie 
przez federalną agencję Smali Busi­
ness Administration pożyczki dla 14 
powiatów w południowej części stanu, 
najbardziej dotkniętych czerwcowy­
mi i lipcowymi burzami. 

trudnienie dodatkowych sil.
W chwili obecnej miasto nasze dys­

ponuje 800 wozami przystosowanymi- 
do usuwania śniegu, włączając w tę 
liczbę śmieciarki z doczepionymi do 
nich szuflami.

Według planów Donovana miasto 
zużyje 200,000 ton soli.

Pierwsze transporty soli są już 
dostarczane miastu. Składa się je w 
takich miejscach, jak w sąsiedztwie 
portu Calumet i na wielu innych miej­
scach należących do miasta.

W przygotowaniu są odpowiednie 
napisy, które rozmieszczone zostaną 
wzdłuż arterii przelotowych, przypo­
minające mieszkańcom, że w okresie 
od 1 grudnia do 1 kwietnia parko­
wanie w godzinach od 3 do 7 rano 
jest wzbronione. Zakaz parkowania 
w nocy został wprowadzony po raz 
pierwszy ubiegłej zimy i okazał się 
bardzo pomocny w akcji oczyszcza­
nia miasta ze śniegu. Dodatkowo, 
uzupełni się napisy informujące miesz­
kańców o zakazie parkowania na wielu 
mniej ważnych ulicach z chwilą, gdy 
opady śnieżne przekroczą 2 cale.

W budżecie miejskim przeznaczone 
$12 milionów na akcję usuwania 
śniegu. /

BONN. — W czasie wizyty w Niemczech Zachodnich król 
Jordanii Hussein przyjęty został przez prezydenta Karla Cars- 
tensa (P). Z lewej małżonka prezydenta NRF, Weronika. (UPI)
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WASHINGTON. — Prez. Jimmy Carter pozdrawia członków 
amerykańskiej drużyny olimpijskiej, którym Kongres przyznał 
specjalne złote medale. Amerykanie nie uczestniczyli w olim­
piadzie moskiewskiej protestując w ten sposób przeciwko agresji 
sowieckiej na Afganistan. (UPI)

Dzieci Pozostaną w Stanach Zjedn. 
Przynajmniej Do 9 Września

Dwunastoletni Walter Polovchak i 
jego siedemnastoletnia siostra Na­
talia, z zadowoleniem przyjęli decyzję 
sędziego sądu powiatowego Josepha 
P. Mooney. Decyzją sądu dzieci nadal 
pozostają pod opieką władz stano­
wych, mieszkając w domu wujostwa 
państwa Dimitri i Marii Gusiev.

W trakcie poniedziałkowej rozpra­
wy zeznawali oprócz Waltera specja­
liści psycholodzy dziecięcy. Walter 
odpowiadał na pytania dotyczące ży­
cia na Ukrainie i w Stanach Zjedno­
czonych. Jeszcze raz chłopiec podkre­
ślił fakt ciężkich warunków życia na 
Ukrainie. Równocześnie zapytany, 
czy zgodziłby się z decyzją sądu ewen­
tualnego powrotu do rodziców i wy­
jazdu na Ukrainę, Walter definityw­
nie stwierdził, że uciekłby z domu 
jeszcze raz.

Najprawdopodobniej stwierdzenie 
Waltera było jednym z ważniejszych 
powodów dla których sędzia doszedł 
do swej decyzji. Sędzia Mooney 
stwierdził, że zależy mu bardzo na 
utrzymaniu rodziny. Zadecydował

więc, aby dzieci pozostawały pod 
opieką wujostwa, z tym, że przynaj­
mniej trzy razy w tygodniu powinny 
spotykać się z rodzicami. Dalszy 
przebieg wypadków zależeć będzie 
również od rodziców. Jeżeli potrafią 
oni w jakiś sposób przekonać syna 
o słuszności ich sprawy.

Adwokaci reprezentujący państwa 
Povlovchakow przyznali, iż decyzja 
sędziego podyktowana była głęboką 
troską o dobro dzieci. Nie mniej, od­
wołają się oni od decyzji sądu do 
Sądu Apelacyjnego.

Ojciec dzieci, 42-letni Michael Po­
lovchak w swych zeznaniach pod­
kreślił jeszcze raz jak bardzo chciał- 
by aby rodzina pozostała w komple­
cie. Apelował o pozwolenie mu na 
połączenie rodziny szczególnie w wy­
padku małego Waltera. “Jestem od­
powiedzialny za swą rodzinę, za 
utrzymanie własnych dzieci, chcę 
dalej wywiązywać się z tej odpowie­
dzialności,” powiedział ojciec.

Na dalszy przebieg sprawy będzie­
my musieli zaczekać.

Oszczędność Benzyny
Powodem Ograniczeń Dla Policji Stanowej

Ciągle wzrastająca cena benzyny 
daje się we znaki Policji Stanowej. W 
celu zaoszczędzenia funduszy, poli­
cjanci stanowi w 14 z 15 Okręgów 
Policyjnych otrzymali polecenie ogra­
niczające ilość mil jakie może przeje­
chać dany policjant w ciągu dnia, 
patrolując podległe mu tereny. Prze­
ciętnie ogranicza się patrole do mak- 
skiraum 115 mil dziennie.
Zdaniem kilku zapytanych policjan­
tów jest to poważne ograniczenie, 
szczególnie gdy się weźmie pod uwagę 
rozległe nieraz tereny podlegające 
danym patrolom. Najbardziej ucier­
pią Okręgi znajdujące śię na południe 
od Chicago, ze względu na ich zasięg. 
Praca Policji Stanowej ulegnie też

Skutki 
Wczorajszych Burz 
(UPI) — Wczorajszy atak burz na 

północne i północno-zachodnie dziel­
nice metropolii chicagoskiej wyrzą­
dził znaczne zniszczenia. Silny wiatr 
dochodzący w porywach do 60 mil 
na godz. połamał wiele drzew i pozry­
wał dachy z budynków.

Bill Harrah z Commonwealth Edi­
son Co. podał, że wichura i padające 
drzewa uszkodziły w wielu miejscach 
przewody sieci elektrycznej pozba­
wiając około 70,000 budynków dopły­
wu energii elektrycznej. Na szczęście 
nie były to tak duże zniszczenia jak 
po ostatniej burzy i ekipy naprawcze 
usuwały dość szybko awarie.

Najsilniejszy atak wczorajszych 
burz dotknął okolice Crystal Lake, 
gdzie spadł grad o średnicy docho­
dzącej do jednego cala. Harrah podał, 
że przedmieścia Waukegan, Mt. 
Prospect, Wheeling, Arlington Hts., 
Niles, Morton Grove i Evanston naj­
bardziej ucierpiały w tę noc. 37,000 
domów na tych przedmieściach po­
zbawionych było dopływu energii 
elektrycznej.

25,000 budynków odciętych zostało 
od dopływu prądu na przedmieściach 
zachodnich w Elgin, Aurora, Nordica, 
Bridgeview i Bartlett. 7,000 — na 
północnej stronie Chicago.

Na południowym przedmieściu 
Homewood wichura zerwała dach z 
budynku przy 17600 Dixie Hwy. Wiele 
meldunków o powywracanych drze­
wach nadeszło z powiatu De Kalb 
gdzie szybkość wiatru osiągała 66 
nul na godz. Również w powiatach 
McHenry i Kane wiele odcinków 
dróg zostało zablokowanych przez 
powalone wichurą drzewa. 

poważnym zmianom. Częściej napot­
kamy wóz policyjny stojący przy dro­
dze i sprawdzający szybkość z jaką 
jadą kierowcy — stąd więcej man­
datów za przekroczenie szybkości. 
Zdaniem niektórych, patrole stojące 
w miejscu będą bardziej skuteczne w 
wyłapywaniu kierowców notorycznie 
przekraczających przepisaną szybkość.

Ograniczenia w ilości spalanej ben­
zyny dotyczą też pracowników admi­
nistracyjnych w Springfield. Stwarza­
ją one dodatkową trudność, ponieważ 
ludzie ci mają wyznaczone punkty, do 
których muszą dojechać każdego dnia 
i ograniczenie paliwa da się im po­
ważnie we znaki.

Przedstawiciele Związku Zawodo­
wego zrzeszającego Policjantów Sta­
nowych organizują specjalną konfe­
rencję w tej sprawie w najbliższą środę.

Jedynie jeden Okręg nie jest objęty 
ograniczeniami. Jest to Okręg 15 w 
Oak Brook, odpowiedzialny za patro­
lowanie płatnych dróg w północno- 
zachodniej części stanu. Okręg ten 
jest finansowany przez inną agencję.

W roku ubiegłym przejechano 30 
milionów mil. W roku bieżącym zapla­
nowano przejechanie jedynie 28 milio­
nów mil.

Żona Oskarżona 
o Zastrzelenie 

Męża-Policjanta
Zona zastrzelonego w niedzielę poli­

cjanta z Forest Park zatrzymana zo­
stała w więzieniu powiatowym bez 
przywileju złożenia kaucji. Jest ona 
oskarżona o zastrzelenie swego męża, 
z którym była w separacji.

Linda Maffei, lat 28, oskarżona jest 
o zabicie w sobotę 31-letniego kaprala 
policji, Nicholasa Maffei. Policjant 
zastrzelony został w sobotę wieczo­
rem na ulicy przedmieścia Forest 
Park.

Wstępne przesłuchania pani Maffei 
rozpoczną się w piątek.

Zgon kaprala Maffei, który służył 
w policji od lat 10 i posiadał liczne 
odznaczenia, stwierdzono w szpitalu 
Uniw. Loyola.

Świadkowie zeznali wobec policji, 
że małżeństwo przebywało od marca 
w seperacji. Na krótko przed tym, 
gdy doszło do tragicznego incydentu, 
“miała miejsce krótka i spokojna 
rozmowa”. Następnie pani Maffei 
udała się do samochodu i powróciła 
z bronią. Oddała ona jeden strzał.

Chicago Na Drugim Miejscu
Pod Względem Ilości Mieszkańców

Wprawdzie wyniki powszechnego 
spisu ludności rozpoczęte w kwietniu 
znane będą dopiero z końcem roku 
ale już istnieją pewne przesłanki na 
których można się opierać. Ujawnił to 
w sobotę Martin J. Murphy, pełniący 
obowiązki planisty miejskiego. Na 
podstawie pierwszych danych tego­
rocznego spisu powszechnego prze­
kazanych do komputerów w Federal­
nym Biurze Spisu Ludności twierdzi 
on, że Chicago utrzyma drugie miejsce 
na liście najludnieszych miast w USA. 
Pierwsze miejsce zajmuje Los Angeles.

Murphy wajaśnia, że zawiodły prze­
widywania futurologów, którzy proro­
kowali spadek ilości mieszkańców 
Chicago i innych miast w latach 80. 
Swoje obliczenia opierali na trendzie 
po roku 70, kiedy ludność wielkich 
miast przeprowadzała się masowo na 
przedmieścia. I tak, badania przepro­
wadzone w roku 78 przez University of 
Chicago przewidywały, że w końcu 
roku 80 Chicago będzie liczyło 2.918.100 
mieszkańców. Podobne obliczenia 
przeprowadziła Northeastern Illinois 
Planning Commission podając liczbę 
mieszkańców z końcem bieżącego 
roku równą 2.955.000. Badania prze­
prowadzono w czerwcu 1979 roku.

Murphy podał, że liczba mieszkań­
ców przekroczy 3 mil. Jednocześnie 
podkreślił on, że naukowcy i planiści 
nie wzięli pod uwagę zmiany warun­
ków ekonomicznych, która zahamo­
wała odpływ ludności miejskiej na 
przedmieścia. Przyczyną przeprowa­
dzania się do osiedli podmiejskich, a

także i powrotu wielu z tych, którzy 
wcześniej opuścili miasto, był przede- 
wszystikim wzrost cen benzyny. Lu­
dzie zaczęli obliczać, że za drogo 
kosztować będzie dojazd do pracy w 
mieście. Chicago po raz pierwszy 
przekroczyło liczbę 3 min mieszkań­
ców w roku 1930. Ówczesny spis pow­
szechny wykazał, że Chicago liczyło 
3.376.438 mieszkańców. W roku 1950 
ponownie Chicago osiągnęło ponad 3 
min. mieszkańców. Podczas poprzed­
niego spisu w roku 1970 liczyło 3.369.359.

Specjalista od spraw zaludnienia 
miast z uniwersytetu chicagoskiego, 
Pierre DeVise obliczył, że w roku 1978 
w Chicago mieszkało 2.918.100 osób.

Według spisu z roku 1970 na pierw­
szym miejscu znajdował się N.York — 
7.894.862, następnie Chicago — 3.369.359 
Los Angeles — 2.809.596, Filadelfia — 
1.950.098 i Detroit -1.513.601.

Tragiczny Koniec 
Sprzeczki w Barze

W niedzielę nad ranem wybuchła 
kłótnia w barze przy stole bilardo­
wym. Victor Orquiza, 27, próbował 
rozstrzygnąć spór przy pomocy pi­
stoletu raniąc dwie osoby, po czym 
zbiegł z tawerny przy 515 N. Rush 
St. Wybiegł za nim, będący świad­
kiem incydentu, policjant nie na służ­
bie, Robert Utter. Wezwał do zatrzy­
mania się. Uciekający oddał dwa 
strzały w kierunku policjanta. Ut­
ter odpowiedział ogniem. Cztery kule 
ugodziły Orąuizę. Lekarz pogotowia 
stwierdził śmierć.

Dwoje Terrorystów Portorykańskich 
Skazanych Na 30 Lat Więzienia

Sędzia Sądu Okręgowego James M. 
Bailey skazał dwoje członków porto- 
rykańskiej organizacji nacjonalistycz­
nej na maksymalną karę w wysoko­
ści 30 lat więzienia. Skazani winni 
są udziału w zbrojnym napadzie prze­
prowadzonym w Evanston w dniu 
4 kwietnia br. i udziału w zmowie.

“Oskarżeni mieli zamiar dopuścić 
się właśnie poważniejszego przestęp­
stwa, niż napad z bronią w ręku”, 
oświadczył sędzia, zwracając się do 
zasądzonych i nawiązując do ich 
powiązań z portorykańską organizacją 
nacjonalistyczną.

Oboje, Mary Rodriguez i Luis Rosa, 
należą do grupy 11 aresztowanych, 
podejrzanych o przynależność do por- 
torykańskiej organizacji terrorystycz­
nej FALN. Aresztowanie nastąpiło w 
dniu 4 kwietnia w Evanston.

Wprawdzie żaden z aresztowanych 
nie ujawnił powodu, dla którego cała 
grupa znajdowała się w tym czasie 
w Evanston. Dowody wskazują jed­
nakże na to, że mieli oni zamiar 
przeprowadzić porwanie kogoś ze 
świata politycznego. Przypuszczalnie 
chodziło tu o osobę kongresmana 
Johna Portera (E. Evanston). Wszy­
scy — z wyjątkiem panny Rodriguez 
i Rozy — zostali aresztowani w po­
bliżu domu kongresmana.

Rodriguez i Rosa uznani zostali 
przez ławę przysięgłych winnymi po­
rwania pod groźbą broni ciężarówki

Obsługa Linii 
Air Illinois 

z Midway — Od 15 bm.
Lokalna linia lotnicza, Air Illinois, 

przenosi swą działalność z dniem 
15 sierpnia na lotnisko Midway. Po­
cząwszy od tego dnia przeprowadane 
będą z lotniska mieszczącego się na 
południowo-zachodniej stronie miasta, 
loty do Peorii i Springfield.

Do tej pory linia ta prowadziła 
swą działalność jedynie z lotniska w 
śródmieściu, Meigs Field. Niezależnie 
od Air Illinois, obsługę pasażerów z 
lotniska Midway zapewniają obecnie 
trzy inne linie. Codzienne loty pro­
wadzone z Midway mają na celu 
zapewnienie połączeń — w ramach 
działalności linii Midway Airlines — 
do Cleveland, Detroit i Waszyngtonu.

Poczynając od 15 sierpnia łączna 
ilość przylotów i odlotów z Midway 
w dnie powszednie dojdzie do 55.

Rekordowa Liczba 
Telefonów

Chicagoski Departament Policji po­
dał do wiadomości ustanowienie je­
szcze jednego rekordu. Tym razem 
był to rekord w ilości telefonów otrzy­
manych od mieszkańców miasta na 
nr. 911. Przyczyną tego rekordu były 
nadzwyczaj gwałtowne burze i fala 
upałów, jakie nawiedziły nasze mia­
sto w lipcu.

Rekordowym dniem był 20 lipca, 
w którym Policja otrzymała 21,620 
telefonów, z których 999 dotyczyło 
wezwań o pomoc lekarską. Ostatnie 
rekordy pobiły wszystkie dotychcza­
sowe.

z agencji wypożyczającej w Evanston 
samochody. Miało to miejsce w dniu 
4 kwietnia. Aresztowano ich w skra­
dzionej ciężarówce około półtora go­
dziny później — na parkowisku Uniw. 
Northwestern.

Ośmiu spośród 11 aresztowanych 
w pobliżu domu Portera uznano w 
ubiegłym tygodniu winnymi niepraw­
nego posiadania broni oraz udziału 
w zmowie. Dziewiąta osoba z tej grupy 
przekazana została do Nowego Yorku. 
Skazano ją tam na dożywotnią karę 
więzienia za udział w morderstwie 
popełnionym w wyniku podłożenia 
bomby.

Zamiast 
Fotoreportażu — 

Aresztowanie
Willow Springs, Ill. (UPI) — Pun­

ktem wyjścia całej historii są odmien­
ne opinie. Dwóch agentów firmy 
ubezpieczeniowej oraz hydraulik 
twierdzą, że pracowali oni po prostu 
nad artykułem dla pisma “Adventu­
rer’s Magazine”.

Policja twierdzi natomiast, iż po­
siadali ekwipunek, który wystarczyłby 
do rozdmuchania wojny. Cała tróka 
została dziś zwolniona za kaucją. W 
międzyczasie władze lokalne, stano­
we i federalne starają się dociec, skąd 
pochodzi broń i wyposażenie wojsko­
we wartości $30.000. Broń ta zgroma­
dzona została na jednym z południowo- 
zachodnich przedmieść Chicago w za­
miarze przeprowadzenia wypadu “w 
stylu komadnosów”, który posiadałby 
wszelkie cechy realizmu.

Władze policyjne podają, że zgro­
madzono tu dwa pistolety automatycz­
ne typu M-16, 2.000 sztuk amunicji 
oraz siedem granatów ręcznych.

Aresztowani w piątek wieczorem 
w Willow Springs, oświadczyli, że 
przygotowują oni fotoreportaż dla 
magazynu “Soldier of Fortune”, uwa­
żany za organ żołnierzy najemnych.

Aresztowani zostali: 29-letni Ronald 
Kovar, 37-letni Gregory Matuszak oraz 
29-letni James Loehr. Cała trójka zos­
tała zwolniona warunkowo za kaucją 
w wysokości $5.000.

Carter Nie Będzie 
Zeznawał w Sprawie 
Przekupstwa ERA

Springfield, II. Sędzia Sądu Okrę­
gowego pow. Sangamon odrzucił 
wniosek w sprawie wydania nakazu 
sądowego odnośnie powołania na 
świadka prezydenta Cartera. Prezy­
dent miałby zeznawać na rozprawie 
Chicagowianki, oskarżonej o próbę 
przekupienia ustawodawcy celem 
zajęcia przychylnego stanowiska wo­
bec zagadnienia ERA (poprawki kon­
stytucyjnej odnośnie równouprawnie­
nia kobiet). Adwokat oskarżonej Man­
dy Brandstetter, zabiegał o uzyskanie 
nakazu sądowego w sprawie wezwania

Adwokatka oskarżonej Wandy 
Brandstetter, zabiegała o uzyskanie 
nakazu sądowego w sprawie wezwa­
nia na świadka Prezydenta. Sąd od­
rzucił jej wniosek.


